Łódź, Środa 6 czerwca 1923 r. 


DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITERACKI. 


Prenumerata miesięcznie 


Odnoeszenie do domu 600 mk. miesięcznie. |) 
„Głos Polski'* łącznie z „Fiurjerem Wiecz.* |} Telefony: 
wraz z odnoszeniem 27.500 mk. miesięcznie, 6| Administr. 


a a a = = 


EPOKOWY WYNALAZEK 


w Łodzi mk. 14.000 4 
s» Krału » 15.000 
„ za gran., 20.000 |è 


Dnia 30 maja r. b. odbvło się 
Plerwsze Ogólne Walne Zehranie 
Akcionarjuszy Polskiego Ranku 


| Ogłoszenia: I str. i 


Redakcji mr, 19-71, 


ur b w tekście 900 mk. (5 szpali 
Cena 600 mrk. ji za wiersz aoi ké kie » G pe ) 
a mii GPe milimetr. adesł. po teRśc. 5 
Eedi Fiowkowakanel06, | oino Zwyezejne 200 „loch „ 


Ogloszenia zaręczynowe i zaślubinowe 30.000 mri 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 procent 
199, Nocny—799., ¢ u: zań firm zagranicznych o 100 procent drożej. u 


Kamercyjnego. Posiedzenie za- 
gait wiceprezes Rady Nadzorczej 
p. Emil Eisert. Po powołaniu na 
przewodniczącego Zebrania ezton 
ka Rady p. Ludwika Tolłoczke. 


Ciekawe momenty. 


Niemożna rządzić przeciw 170, że stoi na gruncie państwowości] Nie wolno pominąć niczego, co 
głosom prawicy, oświadczył no”| rosyjskiej bez zastrzeżeń. Nie jest| dla spoistości Rzeczypospolitej 
wo kreowany prezes „Piasta. Po przypadkiem, iż tenże „narodowy | jest niezbędne.Ale skoro rachunek” 


PATA 


notatnik biurowy 1 kieszonkowy 
z wysuwalną tablicz- 
O e e e A NN, 


ką i szybką ochronną 


zastę: 
puje 


100 bloków 


papierowych przez 
wystnięcie tabliczki 


PISMO ZNIKA. 


Patenty we wszystkich krajach. 


6.000.000 


sprzedąno zagranicą w 
glącu trzech miesięcy, 


Jeneralny reprezentant na 
Polskę i Gdańsk. 


Inż, Feliks Herfżman 


przyjmuje zdolnych sprzedawców 
we wtorek Spo E środę Gego b m. 
od Il = laj im Gej 


Pomorska Ne 40. 


Nadoszły w wielkim wyborze 
Satyny 
Etaminy 


Frottć 
a. Tetzlaif i S:= 


Łódź, Piotrkowską 1Q0, tel. 541, 


Ceny przystenpne. 
zc" 


qpr 
po'eca w dużym wyborza 


Biuro Techniczne JAKUB BIGER 


924—0 


skórzane ba- 


Kilińskiego 89, Tel. 10+92, 2-7-2 Bank Handlo 


TABELKI POTRĄCEŃ 203 


podatku dochodowego od 
wynagrodzeń służbowych 
oraz wykązżyjnaby wać można 
tey u- w drukarni js: iss 


5. KĘDZIERSKIE 


wl, Andrzeja Nr, 15 907—1 
(Dee 7 "x TEEPAT EC TWECPCE a E ZOO E, 
Komunikaty. 
Wieczory uczniowskie 
wkKonserwaforjum Muz. H. Kijeńsklel 


Dnia 8 | 10 ozerwoa t, j. w piątek 


A Baa UoGDZA się w sall Tow. Mi- 


r 


łosników Mnzyki (Traugutta 1) o godz, 
-ej wieczorem 


2 WIECZORY MUZYCZNE 


Program wypelnia noczenice 1 ts 
cznjowie Konserwatorjam muz. Wie- 
tzory mają na celu zaznajomienie fn- 
teresujących sią muzyką łodzian z po 
tlomem wszystkich klas I kursów Kon- 
zerwatorjuin. 

Bilety nabywać można codziennie 
od 6—% w kancelarji Tow. Mit. Mnz. 
w dzień każdego wieczoru przy kasie, 


2—2 


M PU ap a o 


Restaurata 


045-5| RB 


GO, 


a ROPWTR 


przystąpiono do zatwierdzenia 
sprawozdania (bilansu za ubiegły 
rok operacyviny, 


Z rrzedstawienego sprawozda- 
nia okaznie się, że obroty Manku 
za rok ubieałv dosięgły kwaty 

Mk. 186,642.758,793.1R, 
Ważniejsze  pozycie bilansu 
przedstawiają stę, jak następuje: 
Stanczynny: 
Kasa I rachunki 
w P. K.K.P.i 


P.K.O, Mk. 225.000,000.— 
Weksle zdysk. „ 788.000.000,— 
Rachunki Loro  „1.703.133.179.58 
Nostra „1,156,137,678.— 


Stanbierny: 


Kapita! zakład. Mk. 200.000.000.— 
Wkłady w  457.787,956.8A 
Rachunki Loro „ 515.141.032.17 

„ Nostro „ 890.924,865— 


Czysty zysk „ 182.052,475.52 


Ogólne Zebranie na wniosek Ra- 
dy postanowiło wypłacić akcio- 
narjuszom Banku dywidendę w 
wysokości 25 proc. powiększyć 
kapitał akcyjny do jednego miliar- 
da marek i otworzyć oddział Ban- 
ku w Sztokholmie łącznie z grupą 
kapitalistów amervkańskich, re- 
prezentowanych w Europie przez 
Aktiebolaget W. D. Zimdn w 
Sztokholmie. Bank pozostaje tak- 
Że w ścisłym kontakcie z Ryskim 
ankiem Handlowym w Rydze, 
który powiększył kapitał zakła- 
dowy do 5.000.000 Łatów (złotych 


lata i wielbł. | franków) I z Fstońsk'im Bankiem 


Fiandlowo-Przemysłowym w Re- 
wlu, założonym przez wspomnia- 
ną gnre amerykańska oraz Ryski 


200.000.000.— 


Wkońcu dokonano wyborów 
członków Rady na miejsce ustę- 
pujących z powodu wylosowania 
oraz członków Komisji Rewizyj- 


el 

i Radę Nadzorcza stanowią obec- 
nie pp. Prezes — wakuie. pp, Emil 
Fisert i Edward Lampe. Wicepre- 
zesowię; Karol Derfelden, John 
Hird, Fr. książę Radziwiłł. Jerzy 
Iwanowski. Maurycy Ignacy Po- 
znanski, Władysław  Rawicz- 
Szczerba, Karol Rose, Ernest Sala- 
din. Ludwik - Tołłoczko. 
Wachs. Karol Weil, 


Komisje Rewizviną pp. Oskar 
Klikar, Tadeusz Korwin-Szvyma- 
nowski, Józef Lachmanowicz, Pa- 
we? Rozental, Euzenjusz Wettler. 


Dyrekcję pp.: Karol Tołłoczko, 
Dyrektor Naczelny. Jakób Pru- 
sicki. Leon Revher. Dvrektorowie 
oraz delegowany z ramienia Rady 
Nadzorczęj p. Karol naassen i 


Borys 


. . | 2, . [11 
pod „Białym Niedźwiedziem” == 
RUiAŃsKXIogo Nr, 1% OPOPEREEDEOR 
2.2 otwarty został ogródek, 
w którym wydaie się obiady, kolacie itn. 
Gorące jedzenia w każdym czasie. Bufet 
obficie zaopatrzony w zimne zakaski 
I znakomite likiery Ceny umiarkowane 
Ogródek wieczorem oświetlony. 

Z poważaniem WŁ. PASTUSZAK 


więdziął to szczerze, jak zawsze, demokrata" oflarowywał się zgnę 
i z rozbrajającą naiwnością zesta”|bić ruch rewolucyjny w Kongre- 
wił ten postulat z innym: „nie mo-|sówce za cenę autonomii. Nie jest 
żna rządzić przeciw  mniejszoś-| przypadkiem, że z terenu tej auto- 
ciom narodowym“, Zestawienie, nomji nie mogli zejść nas! „orienta 
iest o tyle ciekawe, że świadczy | liści“ nieomal przez cały ciąg woł- 
jak szalone pomieszanie pojęć pa-|ny europejskiej, iż lżyli legiony, 
nuje w obozle piastowym. Zapo”| przeciwstawiali się polityce czy- 
mniano tam, że mniejszości ep vat oskarżali wszystkie rządy 
| 


dowe — to 8 miljonów ludności na! polskie o germanofilstwo wobec 
szego państwa—,„głosy prawicy*; sojuszników—to wszystko płynie 
zaś to mandaty wyłudzone drogąjz ich żywiołowej niechęci dla de- 
niesłychanie demagogicznej, niesu’ mokracji, dla ludowładztwa. Wie" 
miennej agitacji — w której nier! dzą oni lepiej od p. Dębskiego, że 
małą rolę grało szkalowanie tego | geograficzne położenie Polski po- 
samego Piasta i nawet przede-| zwoli jej istnieć tylko jako repu- 
wszystkiem Piasta | jego przywód blice ludowej, której wszyscy oby 
ców. (P, J, Dębski do szkalowa”| watele związani będą ze swą oj- 
nych nie należał), czyzną węzłem interesu. bytu i 


jest skończony, skoro wyniki jego” 
zostały sprawdzone w doświad 
czeniu życiowem człowiek, rosz* 
czący sobie pretensję do naz wyj 
polityka, musi się zdobyć na siłę 
zwalczania tych, co stoją w przek 
jego zamierzeniom ł siła ta decy” 
duje o wartości czynu. 


W legjonach nie oglądał się Pu) 
Dębski na tych, co rzucali mu w; 
twarz miano pachołka niemieckie” 
go i był mężem. 


I z jego czynu wyrosła wolność? 
wyrosła armja, otworzyły się, 
przepiękne perspektywy rozwojtw 
Lecz w szkole p. Witosa nauczył 
się p. Dębski, że słowo nie obo" 
wiązuje, że życie to krętactwo, że 


wy z kapitałem za- 
Marek - 


, 
Młodociany prezes Piasta zabój 
muiał już wszystko, czego uczy 
teorja i praktyka polityczna. Za- 
pomniał zaś przedewszystkiem, 
że treścią każdej demokracji jest 
walka z przywilejem, walka mie- 
ubłagana z prawicą, która tego 
przywileju broni. Zapomniał, że 
na tle tej wałki powstało P.S.L. 
Wówczas było położenie dla nas 
znacznie gorsze. Wtedy musieliś- 
my zdobywać niepodległość. Wte- 
dy ta sama dzisiejsza prawica 
żądała od nas zaprzestania pora- 
chunków wewnętrznych w imię 
solidarności narodowej (natural- 
nie biernej) myśmy odpowiadal: 
zrzekniicie się przywileju, stańcie 
į w jednym szeregu z ludem, a wal- 
ka będzie bezprzedmiotowa, Ale 
solidarność jakiej my pragniemy 
nie jest solidarnością bierną loja- 
lizmu lecz solidarnością czynu. 
Walka przeciwko przywilejom 
wyzwalała lud, podnosiła jego 


zdroweł myśli państwowej — wy 
twarzała ręalną siłę, którą Polskę 
wyniosła. 

Snać p. Dębskf o tem zapomniał 
jak zapomniał į o tem, że był la- 
gjonistą skoro za sojusznika wziął 
paszkwilistę legjonów p. Stroń- 
skiego, który na tem samem po- 
słedzeniu sejmu odważył się lżyć 
w sposób prowokacyjny kierunek 
przeciwny orientacji rosyjskiej z 
czasów wojny. Uimować się za 
honor swojej własnej przeszłości, 
swojego munduru oficerskiego. 
swojego Krzyża Walecznych, 
swojego sztandaru pułkowego po- 
sel Jan Dębski nie miał prawa 
wobec nowego sprzymierzeńca. 

Tak jest. Nie demokracia dzi- 
siejsza, nie dzisiejsza jeł reprezen 
tacia sejmowa odsuwała reakcję 
naszą od Polski, Odsunęłą się ona 
od niej bezporównania dawniej 
Nie jest przypadkiem, że p. Dmow 
ski w dumte petersburskiej, bojka” 
towanej przez żywioły niepodłe- 
głościowe, składał oświadczenia, 


dobrobytu i to właśnie ich od Pol-| Polityka to afera i gieszeft I skutki! 
ski takiej jaką jest odpycha, gdyżi tel natki pozna! klub piastów, na- 
nie ojczyzną cała jej lud į ziemia | tychmiast, rozwalając stę w prze” 
jest im drogą — drogie im są sko, dedniu objęcia władzy — skutki 
stniałe formy tradycji szlachetczy | tej nauk! poznał p. Dębski natycha 
zny, a najwyżej liberalizmu eko-| miast, przy pierwszem swem wy* 
nomicznego, w których my widzi” | stąpieniu otrzymując policzek od, 
my nietylko nędzę i ciemnotę masiSWeX0 nowego sprzymierzeńcą 


świadomość, stwarzała grunt dla! 


ale coś jeszcze więcej — zgubęjP. Strońskiego. 


państwa. 


r- 1 
Dla tego właśnie uważaliśmy za 


Program, światopogląd politycz| osowne zatrzymać się na. tym 


ny to nie plaszczyk odświętny, to! 


nie wędka da łapania głosów cza 
su wyborów — to skrystalizowa” 
nie warunków istnienia narodu. 
Ułożenie programu politycznego 
to ciężki i surowy rachunek z 
własnem sumieniem, Nie może się 


w niem znaleźć nic, coby odrzucić) 


odstrychnąć mogło jakikolwiek, 
bodaj naimniejszy odłam twórczy 
narodu od udziału w b dowaniu je 
go bytu. 


charakterystycznym wypadku. — 
Tkwi w nim symbol schyłku stron, 


Inictwa niegdyś wielkiego, niegdy$ 
| bojowego, niegdyś państwowego 


dziś walącego się-w gruzy. Frar 
zes honoru nie zastąpi — panie ` 
Dębski. Może panu, jako oficera” 
wi przyjdzie to na myśl, fes nie 
przyszło łako politykowi. 

A. Dowrntnt, 


Powrót Prezyd. Wojciechowskiego. 
j do Warszawy. 


POZNAŃ, 5 czerwca. (Pat), — 
O godz. 8.50 rano adlechał prezv- 
dent z zamku na dworzec eskof- 
towany przez szwadron 15 pułku 
ułanów. Pocłag specłalny ruszył 
przy dźwiekach hymnu narodowe- 
co. Na słaciach. przez które pre- 
zyńent przeleżdź 1, 7: romadzona 
publiczność witała prezydenta o- 
krzykami. 


O godz. 10 rano pociag stana? 
na dworcu we Wrześni. gdzie 
zgromadziłv sie liczne delecacjie. 
nrzedstawiciele  duchowieńst va. 
"jemlaństwa į samorzadńw gmin- 
nych. Przemawiali starosta milet- 
scowy Markiewicz 1 inspektor 
szkol Stłaciowiez, Prezvdant krót 
ko odpowiedział, a przemówienie 
iego. przenoione akcentomi praw- 
dziweco umiłowania dzieci, bvło 
rdcznte nrzez m!ndnotanvch stn- 
chaczy, do których zwrócił się pod 
koniec przemówienia. 


W Strzałkowie, gdzie powitahie 
było bardzo owacyfne, prezydent 
Rzeczynospolitei pożegnał woje- 


wodę poznańskiego Bnińskiezgo U 
jego towarzyszy. l 
W dalszej podróży w Koninie, 
po przywitaniu prezydenta przez: 
starostę z Augustowa, wvgtosił: 
przemówienie senator Puławski, 
wyrażając imien. ster obywatele 
skich radość z powodu obiecia: 
przez prezydenta natwyższel rod- 
ności w kraju. W Kole przemawiał 
na dworcu burmistrz miasta Ki 
maszewski. który ofiarował pre- 
zydentowi chleb i sól na ozdobirym. 
talerzu, wykonanym w miejscoweń 
fabryce porcelanv. ł 


WARSZAWA. 5 czerwca. Pati 
Dziś o godz. 5 i pół po południu 
prezydent Rzeczypospoliteł wrs 
cit do Warszawy. Na dwati gg 
szekiwali prezydenta minister yos 
ei Karliński. kierownik. miis i 
wojsk. gen. Osiński, gẹnera bwfe” 
Pogorzelski i SuszvŃSki, Za (ją: 
komisarza rzadu Betkawięż, ere” 
zydent przeszdł przy dźlekacH, 
hymnu narodowego nized troj tony 
kompanii honorowej, patzen ! 
chał da Belwederu. : cz! 


4) 


2 


Debaty sejmu nad podatkiem 
gruntowym. 


Wrażenia ogólne, 


, Całe wczorajsze posiedzenie ze 
szlo na 2 czytaniu ustawy o poda- 
tku gruntowym. Sama mstawa nie 
wywoływała żadnych  sprzeci- 
wów; ani w dawnej, ani w nowej 
większości. Zasadniczy artykuł 1, 
który przewiduje 100-krotne pod- 
mwyższenie podatku gruntowego, 
został uchwalony jednomyślnie. 
Dopiero art. II i III. ustanawiające 
progresję dla gruntów, których 
dochód wynosi więcej miż 600.000 
imk rocznie, wywołały zacięta wal 
ke pomiedzy lewicą a nową więk 
szością. Nowa większość, działa- 
jac zresztą na zasadzie umowy po 
przednio zawartej, zniżyła progre- 
się, nie oponując zresztą przeciw- 
ko samej zasadzie. Rząd wbrew 
zapowiedziom „Rzeczyposnolitej” 
zachowywał się zupełnie neutral- 
nie. Opozycja stosowała system 
ełosowań imiennych: co zreszta I- 
fawniało tylko. że nikt specjalnej 
wagi do złosowań tych nie przy- 
wiązuje, bo zarówno mniejszość, 
jak i większość były daleko mniej 
sze, niż być mogły. 

r Trzecie czytanie podatku grun- 
fowezo wejdzie zapewne przed o- 
brady na kolejnem posiedzeniu w 
sobotę. St. Gr. 


przebieg posiedzenia, 


* Na 45-tem posiedzeniu sejmu 
marszałek zawiadomił izbę o żąda 
miu sądu wydania posła Łańcuckie 
tego, araz o wydaniu przez radę mi- 
istrów następujących rozporzą- 
dzeń: w sprawie podwyźszenia po 
datki spożywczego od cukru, 
zmian w sprawie podniesienia ak- 
'cyzy od zapałek i zmian w opoda- 
tkowaniu piwa. Rozporządzenia te 
odesłano do komisji skarbowej, 
moczem przystąpiono do rozpraw 
nad podatkiem gruntowym. 
' Poseł Kozicki wniósł poprawkę, 
aby zniżono wysokość dodatku od 
płatników, opłacających rocznie 
do 15 milionów z 50 procent na 40 
procent; od płatników, opłacają- 
ieych 25 miljonów z 70 na 60 proc.; 
fod płacących 50 milionów ze 100 
‘na 80 procent; powyżej tego — ze 
(120 na 100 procent. Do art. 14, któ- 
lty upoważnia ministra spraw Wwe- 
rwnętrzmych i skarbu do podwyż- 
gszania w niektórych wypadkach 
(dodatków do podatków grunto- 
'awych do 150 procent, mówca wno 
“si, aby dodać: „ale tylko w stosun 
ku do tej części podatku państwo- 
wego gruntowego, który nie obej- 
muje oddzielnego dodatku“, 

Po przemówienit posła Jaro- 
szyńskiego za tym wnioskiem, o- 
raz posła Bogusławskie ro przeciw 
wnioskowi, wiceminister skarbu 
Markowski stwierdził, że mnożnik 


mi. Na rok 1923 i 1924 będą zwol- 
nieni od tego podatku małorolni z 
gmin powiatów krakowskiego i 
przemyskiego, którzy ucierpieli na 
wojnie. 

Poseł Kwapiński proponuje do 
art. 3 szereg zmian co do wyso- 
kości procentowych opłat pojedyń 
czych płatników. 

Poseł Kowalczuk podnosi. iż nie 
może zrozumieć, dlaczego Wpro- 
wadzą się progresię już dla grun- 
tów włościańskich : dlaczego 20 
morgowy gospodarz ma bvć bar- 
dziej obciążany, niż 15-morgowy 
Nie zgadza się również na wniosek 
posła Jaroszyńskiego. że progresja 
nie może być stosowana do więk 
szych obszarów. 

Posel Łypacewicz stwierdza st 
nowczo, że grupa „Wyzwolenia 
trwa dalej na stanowisku, jakie zaj 
muje w komisii. 


prawkę do art. 3, aby ulgi podat- 
kowe nie stosowały się do gospo- 
darstw. położonych nie dalej niż to 


GŁOS POLSKI 


Mż 60 morgów. Przyłeto popraw- 
ke rządową w sprawie rozciągnie 
cia ustawy na województwo śŚla- 
skie. Wszystkie inne poprawki 
odrzucono. 

Uchwałono dałei trzy rezolucie. 
wzywające rząd do przedłożenia 
ustawy o podatku od budynków, 
położonych w obrębie miast, do 
wyrównania w Małopolsce różnic 
w kwalifikacjach gruntowych i ulg 
podatkowych w nasie b. frontu wo 
iennego, Pozostałe rezolucie od- 
rzucono. 

Temsamem ustawa została w 
drugiem czytaniu przyjęta. 

Następne posiedzenie w sobotę 
o godzinie 11 rano. 


SPRAWA „NUMERUS 
CLAUSUS*, 


WARSZAWA, 5 czerwca. (AW) 


Piątkowe posiedzenie sejmowej ko 


misii oświecenia publicznego bu- 


a | dzi ogólne zainteresowanie. Na po- 
«|rządku dziennym obrad bowiem 


widnieje sprawa „numerus clau- 
« 


sus‘ 
Poseł Froestig proponuje po- | 


GEN. SOSNKOWSKI NA 
- _ URLOPIE. 


WARSZAWA, 5 czerwca. (AW) |- 


50 kilometrów od miast. liczących ¡Rozkazem dziennym kierownika 
ponad 100.000 mieszkańców, ponie |M. S. Wojsk. gen. Sosnkowski z 
waż zarobki tych gospodarstw są dniem 1—6 rozpoczął 3-czny urlop 


bardzo duże. 

Poseł Janeczek i poseł Prystu- 
pa wnoszą szereg poprawek od- 
nośnie co do stopy procentowej 
pojedyńczych płatników. 

Poseł Wędziagolski proponuje 
dodać do art, 2 ustęp, mówiący 
wyrażnie. że postanowienia o pro- 
gresji stosują się do majątków na 
kresach. 

Wice-minister skarbu Markow- 
ski odpowiada na szereg wnio- 
sków, postawionych przez mów” 
ców. 

Poseł Waleron stawia rezolucję: 
Wzywa się rząd, aby tym rolni- 
kom, którym w roku 1922 grad zni 
szczył 50 procent zbiorów, rząd 


DOŻA pierwszą ratę podatkową 


za rok 1923, a tym, którym grad 
w roku poprzednim zniszczył 
mniej niż połowę krescencji: pro- 
Ilonzował wvpłate pierwszej raty 
do października b. r. 

Poseł Sanojca stawia rezolucię, 
aby zwolnić od podatku grutowe- 
go włościan pow. kołomyjskiego, 
dotkniętych gradobiciem. 

Wice-minister skarbu Markow- 
ski sprzeciwia się tym rezoluciom, 
ponieważ minister jest i tak w mo” 
cy brzmienia ustawy zobowiąza- 
ny do zniżek į umorzeń. 


kuracyjny. 


Nr. 15% 


8-ka kiepskim koniem u pługa piastowego 


Tak mówi nowej spółce oficjalny organ 


WARSZAWA, 5 czerwca. Tel. 
od nasz. koresp.) Organ gównego 
stronnictwa rządowego „Piasta 
„Wola ludu“ w numerze, datowa* 
nym 10 czerwca, zamieszcza ar- 
tykuł wstępny o sytuacji politycz- 
nej. Artykuł ten wywołał wczoraj 
w sejmie prawdziwą sensacię. — 
Zasadnicze jego wywody brzmia- 
ły jak następuje: 

„Lepiej jechać kiepskim kontem 
niż stać w miejscu. Zaprzęgła się 
8-ka do polskiego pługa, to spró- 
bułemy orać!* 

Związek ludowo-narodowy był 
wczoraj bardzo niemile zdziwiony 
tem oświadczeniem organu urzę- 
dowego p. Witosa.— Członkowie 
Chjeny mówili, że 8-ka wcale nle 
zobowiązywała się do oranla dla 
„Piasta”. 


gans 


Witosa, 


właśnie jest sens paktu krakow: 
skiego. 


W tymże numerze widnieją na- 
stępujące hasła: „Ludu polski 
bądź dumny, że na czele rządu 
stanął prezydent Wincenty Witos 
wasz brat od pluga“, albo tak: 
„Skończy się poniewieranie ludu 
po urzędach, bo ministrem spraw 
wewn. został wypróbowany ludo- 
wiec pos. dr. Kiernik*, zaraz pod 
tem zresztą znajduje się oświad- 
czenie w linjach, „że używanie 
podeszew į obcasów gumowych 
„Berson* przedstawia ogromne 
korzyści“. Nie wiadomo, co jest 
ogłoszeniem, a co hasłem poli 
tycznem. 


W każdym razie „Wola indi“ z 
przypowleścią e kiepskim końlu 


Piastowcy bronili się, że faki| młałą wczoraj duże powodzenie. 


P. Wachowiak żada zapłaty, 
Albo teka, albo podsekretarjat stanu. 


WARSZAWA, 5 czerwca, (Tel 


Dał do wyboru obecnym wła 


od nasz. koresp.) P. Wachowiak»!com przyznanie mu albo podsekra 


NOWY CZŁONEK DYREKCJI | dotychczas jeszcze oczekujący na! tarjatu stanu w ministerstwie 


P. K, K. Pax 
WARSZAWA, 5 czerwca. (Tel. 


od nasz. koresp.) Były dyrektor| 


dep. kredytowego p. Stanislaw 
Makowiecki został mianowany 
członkiem dyrekcji naczelnej P.K. 
K. P. 


TĘPOTA URZĘDNIKÓW KOLE- 
JOWYCH NARAŻA SKARB NA 
STRATY. 


WARSZAWA, 5 czerwca. (Tef.|Strów na wnlosek gen. Osińskiego | 


od nasz. koresp) Dowiadujemy 
się, że losy wagonu srebra, zaku- 


nagrodę za 8 głosów enpeerow-|przemysłu | handlu, albo jednej Z 
ców, złożonych w sobotę na rzecz|2 tek — pracy lub robót publicz 
rządu p. Witosa „domaga się po-; nych, JS | 
dobno, aby wreszcie jego sprawaj Kwestja ta ma być zdecydowa- 
osobista została załatwioną. ina w terminię najdalej 2 tygodni. 


Niechcący ukarali endeka 


Remigjusz Kwiatkowski skazany na 2 tyg. aresztu. 


WARSZAWA. (Tel. od nasz.'skazany na 2 tygodnie odwachu. 
koresp.), Donosiliśmy już w „Kur- którą to karę zacznie odbywać 
jerze Wieczornym“, że rada minl-; dzisiaj. ką 

Sprawa ta jest tembardziej tragi 
zastanawiała się nad losami re- komiczna, że p. Remlgjusz Kwiat- 
dakcji „Polski Zbrojnej“ z powodu kowski jest z przekonań jeżell nia 
artykułu pod tyt. „Armia bez wo- narodowym demokrata. to w każe 


pionego przez firmę amsterdam" | dza”, Jak dowiadujemy się sprawa dym razie chrześciańskim demo- 
sko-ryską, pomimo protestu min.| została zdecydowana w ten SDO- kratą i w danym razie cierpi za 
skarbu, były w dalszym ciągu tra. | SÓD, iż redaktor odpowiedzialny winy komitetu redakcyjnego, z któ 


giczne. Wagon wypuszczony ze 
stacji Pelcowizna, został znowu 
zatrzymany w Grudziądzu, a po 
uwolnieniu i tam z aresztu, po raz 
trzeci zatrzymany w Tczewie. — 
Cała ta epopeja grozi skarbowi 
dużemi stratami, ponieważ 


p. Remigiusz Kwiatkowski został rym nie zawsze się solidaryzował:; 


Pan Miernik się stara. 


Konferencje i plany nowego mln. spraw wewn. 
WARSZAWA, 5 czerwca. (Tel.| wstrzymaniu wprowadzenia w 


cała |od nasz. koresp.) Wczoraj ujawnił) życie statutu organizacyjnego min 


Do art. 19 zgłosił następnie wi- | należność w złocie została z góry|gorączkową działalność politycz-|spraw wewn, dowiadujemy się, że 
ce-minister Markowski poprawkę | przez nabywców wniesiona. 


w sprawie rozciągnięcia mocy tej- 
że ustawy także na województwo 
śląskie. 

W głosowaniu odrzucono Ďo- 
prawkę posła Bogusławskiego, a- 
by podwyższyć podatek 80-kro- 
tnie a nie 100-krotnie. 

Przyjęto poprawkę posła Tocz- 
ka. aby rozciaznać ustawe i na 
kresy wschodnie. Do tabeli, okre- 
ślającej dodatki dla większych ob- 
szarów poseł Ledwoch wniósł po- 
prawkę, podwyższającą ten doda 
tek. Poprawkę odrzucono, jak rô- 
wnież i tabelę wedle wnioski po- 
sta Bogusławskiego. a przyleto ta 


100 jest przeciętną: poniżej której |pele posła Kozickiego. Odrzucono 
zejść niepodobna. Rząd godzi się|poprawkę posła Królikowskiego» 
sa umiarkowaną progresie w myśl |za którą głosowała lewica. Odrzu 


wniosku posła Kozickiego. 


cono poprawkę posła Ledwocha, 


Poseł Pieniażek zgłosił następu- |obniżajaca podatek gruntowy dla 


Jacą rezolucję: 


„Sejm wzywa | małorolnych i wprowadzającą pro 


rząd do przeprowadze 'a wyrów- |vresje dla grumtów włościańskich. 


nania w Małopolsce ró?nic, nie od- 
powiądajacych istotnemu stanowi 
rzetzy, w bardzo licznych wypad- 


Przyłeto poprawke rządowa. aby 
małtorolni obniżony do połowy po- 
datek wpłacali w pierwszym ter- 


kach. tendencvjnie ustalonych, z | minie, Przyjęto dalej nowy ustęn. 


pokrzywdzeniem małorolnych wło 
tanda z korzyścią dla obszarów 
dworskich”, 
„”Poseł-Toczek wniósł poprawkę 
dó aIt. 2,a poseł Smola do art. 3, 
vprowadzającą degresię następu- 
jaca: (iospodarze. na których przy 
pada podatek niżej 3 tysięcy» pła- 
cą 25 procent, poniżej 100 tysięcy 
50 procent. poniżej 200 tysięcy 
75 Erocent. 
„Posął Dziduch stawia do art. 3 
RAPA ke, aby od płatników, opła 
caini Hie wiecei niż-50,000 mk. 
pobierano tylko 25 procent, od 0- 
RK, cych powyżej tego 50 pro- 
enwa ad opłacających 150.000 — 
FEA Eut. 
dopescł.,Sanojca proponuje do 
41. 3 zwolnienie od podatku inwa- 
Wi sierot wojennych. nie ma- 


więcej, niż 5 hektarów zie- jeżeli właściciel nie posiada więcej rat prasy 4" 


proponowany przez posła Froesti- 
ga. aby ta ulga nie tyczyła miejsco 
wości, leżacych w odległości 10 
klm. od miast, liczących powyżej 
100.000 mieszkańców. 

Przyjęto nastepnie do art. 4 po- 
nrawkę posła Janeczka, aby w 
majątkach IV klasy, rozległości do 
90 morgów. podymne wynosiło 30 
tysięcy marek» w majątkach do 30 
morgów — 20 tysięcy mk. Przyię- 
to także drugą poprawke posta 
Janeczka, aby dodatek podatku 
nodymnego od pewnych kategorii 
budynków nie był pobierany rów- 
nież w majątkach VI klasy. 

W imiennem głosowaniu odrzu- 
cono 175 głosami poprawkę posła 
Ledwocha. zwalniająca od poda- 
tku budowle, nie przeznaczone na 
najem lub na cele przemysłowe, 


METROPOLITA DYONIZY 
U MIN. GŁĄBIŃSKIEGO. 


WARSZAWA, 5 czerwca. (Tel. | mu, który w swoim czasie skła- 
od nasz, koresp.) Wczoraj przyjął | dał w imieniu rządu wyjaśnienia 
na dłuższem posłuchania nowego| W Sprawie gojlidzkiej. 


metropolitę prawosławnego Dyo- 


ną minister spraw wewn. p. Kier-| w tej sprawie p. Kiernik odbył spa 
nik. Przedewszystkiem złożył wi-|cjalną naradę w swojem minister: 
zytę prezesowi najwyższej izbyj stwie, opracował na niel poprawi 
kontroli państwa p. Żarnowskie-|ki do statutu i wnosi je na radd 
ministrów, y 

s $ 34 
| Również p. Kiernik odbył wczoJ 
Następnie złożył p. Klernik dłuż |raj naradę z p. Grabsklm i Ku: 


= = 
Ea " 


nizezo min. oświecenia p. Głą-| 574 wizytę marszałkowi Piłstd: |charskim w sprawie cukru. Nara: 


biński. 
NOWA MISJA 
P. ŁEPKOWSKIEGO. 


WARSZAWA, 5 czerwca. (Tel. 
od nasz. koresp.) Były pomocnik 
szefa kancelarji cywilnej Naczel- 


skiemu i odbył z nim narade w|da miała na celu opracowanie 
sprawie ochrony granic. środków dla wydatniejszego zasi“ 
s». lenia rynku cukrem. 
W związku z wiadomością o 


Sprawa amnestji w Komisji. 


Na wczoraiszem posiedzeniu sej| skowe. Ustawa składa się z 16 ar< 


nika państwa p. Łepkowski został mowej komisji prawniczej poset|tykutów, z których w pierwszem 
przydzielony do komisarjatu ge-| Lieberman referował sprawę am-|czytaniu przyjęto pierwsze trzy 


neralnego Rzplitej w Gdańsku, 


nestji, zapowiedzianej przez rząd|w brzmieniu, uchwałonem przez 
z racji ustalenia granic Polski. —| komisję, z uwzględnieniem rropo« 


ROCZNICA PRZYŁACZENIA |Przvięto zasadę, zaproponowaną |zycji, zgłoszonej przez rząd, wes 


G. ŚLĄSKA DO POLSKI. 


KATOWICE, 5 czerwca. (AW). 
Wszystkich b. pracowników ple- 
biscytowych i uczestników po- 
wstania ©. Śląskiego, zamieszka- 
łych w kraju i zagranica, uprasza 
komitet obchodu 1 rocznicy połą- 


czenia G. Śląska z Polską, który Na posiedzeniu sejmowei komi- wnioskodawcy 
odbędzie się w Katowicach 17-go |Sli oświatowej w dalszym 
czerwca r. b. do wzięcia udziału rozpatrywano projekt ustawy o 


w uroczystości. 
W uroczystości 


przez podkomisję, w myśl której| dle której amnestia nie będzie do- 
amnestia ma objąć zbrodnie pospo-|tyczvła kar porządkowych i dys 
lite z pewnymi wyjątkami, zbrod-|scyplinarnych za przewinienia 
nie polityczne bez wyjątków i woj! służbowe. 


Obrady w komisiach. 


i zgłosili votum 
ciągu) mniejszości. 
Na posiedzeniu 8 b. m. wejdzie. 


państwowych stypendjach akade-| prawdopodobnie nod obrady sira- 


zapowiedział | mickich. Poseł Piotrowski żądał, | v-a „numerns clansus", 
+ * + 


swój udział p. prezydent Rzeczy- |aby w artykule pierwszym skre- 


pospolitej. 


Spodziewany jest również przy- | pendvstów, 


ślono słowa: „Kwalifikujace sty-| Na wczorajszem posiedzeniu Ko 
jako odznaczających|misji ochrony pracy referował 


jazd członków rządu. marszałków |się nieskazitelnym charakterem|sprawę ubezpieczeń od wypad- 


senatu I seimu oraz szeregu wybit- | obywatelskim". 


nych osobistości. 
Zgłoszenia udziału w uroczysto- 


ściach należy nadesłać najdalej do | 
dnia 10 czerwca pod adresem Se-| 


ków na terenie b. zaboru rosyi- 
„ | skiego poseł Reger, Nad referatem 

Ks. Lutosławski domagał Się, |przeprowadzono dyskusję. Posta- 
aby dodano określenie. że stypen-|nowiono wybrać komisję. która 
diam ma służyć na rożytek i chwa| rpa zająć sie sprawą uregulowan: 


kretarza komitetu red. Jana Przy-jłe polskiej nauki oraz Rzeczypo- | rent inwalidzkich z ubiegłych lat 


były, województw: 


r Aru 
- 


ślaskie, refe- spolitej. c 
"= «.Po odrzuceniu tych wniosków. ki obniżone, 


które zostały wskutek spadki mar 


Niemcy TRA y ii | Prasa Warszawska, 


Jakie propozycje przedłożą one sojusznikom. 


BERLIN, 5 eżerwca. (Pat). 
„Berliner Tageblatt“ donosi, że 
w dnłu dzisiejszym, wyjechał z 
Beriina specialtty kurier do Lon- 
dynu, Paryża i Bruksetł, celem 
złożenia niemieckim przedstawi- 
cielotm dyplomatycznymi tekstu 
nowej noty, która we czwartek 
będzie wręczona rządom softiszni- 
ozy: 


BERLIN, 5 czerwca. (AW). Nó- 
ta niemiecka hie zawiera żadnych 


cyfr w porównaniu ż temi, które. 


dotychczas były przewidywańa, 
całą zaś decyzię w sprawie dodzih 
łu sum reparacyjnych składa pro- 
jekt niemiecki dó uznania miedzy- 
natódowej kothisfi rejaracyjnej, 
w której widzieć chćć równotżede 
nego przedstawiciela ićć, 

Gwarancje, które nóta niemiec- 
ka wystrwa, óbarte bedą nieza- 
wódisiie na tych dartych. fakie wy- 
simal kołótń urzędowym w swych 
obszernych metnórlałach przes 
riavsł niemiecki. j 

Ponadto pronozycje fłemieckie 
nie będą posiadać charakteru itti- 
fnatywnegó, lecz zawierać będą 


Zamierzenia Anglii w sprawie 
reparacylnef. 


PARYŻ, 5 czerwca. (Pat). Lon-|,„Neue Freie Presse" donósł z Pa- 


szereg rrzesłanek, z których wnio | raz wyraźniej — | coraz dobitniej 


sęk esłateczny pozostawiony be- 
dz'e do wysuniecia stronie Jrue'sj 
Rząd niemiecki zapewnia iedy= 
nie. iż dla przeprowadzenia osta- 
tecznych decyzji.  dotycząsych 
spłat, powołare bedą w drodze 
ustawodawczej sfery gospodarcze 
niemieckie, do specialnych świad- 
CcZEŃ. t 
Jelvnie w formie konieczności 


wysuwaia Niemcy dezyderat ezna ' 


czenia moratorium do 1 grudnia 
1927 roku, Do tego terminn Niem- 
cy žobowidżą sie spłacić 2 I bół 
ftHHarda marek zlotych: ż pocżAć- 
kier zaś 1 Stycznia Niemcy spia» 
cać bedą ro 1 i vół miljarda narck 
rocznie. Dechody ż kolei ż:2z- 


nych Rzeszy mają być wye!'mi-| jeszcze większą, 


noware z budżetu: 

Prócz tege, celem zapewnienia 
o zdolności płatniczej zobowiązań 
przez s.ehie przyjętych. Nłemcy 
pronońuia us/aleie komitetu Ywaa 
tancyvinego, któremuby przysługi- 
wały sankcje kontroli niemieckie- 


Charakterystyczne cechy rządu | 
powstałego z koalicji prawica-Wi-, 
fös: uwydatniać się zaczynaią co- 


I daje sie odczuć, że dziś rządzą oni. 

„Kurier Poranny“ pisze: 

Nie tak nie charakteryzuje taktyki o- 
,becnęgo chieno-piastowego rządu, jak 
zaińaugurowana w dniach ostatnich i 
przeź ten rząd polityka prasowa. 

Nie posładając w ustawach prawie ża- | 
dnych uprawnień w stosunku do krępo<j 
wala wolności prasy, rząd chjeno-pia- 
lstówy tóżpoczął już w pierwszym dniu 
swego urzędowania ód konfiskaty Czasów | 
pism | skracaniu mów posłów opozycyi= | 
nych przez P. A. T. | 

Motywy tego ocenzurowania mów po- 
słów ópczycyińych sá lasie: wszystkie 
te mówy uwypukiały śmieszhość więk- 
szości obeónei 1 jej brogratnu. Bano sle 
; tej śmieszności i popełniono śmieszność 


Nairozmaitsze braki, jakie wyka 
zuje ten, czy inriy rzad nigdy nie, 
moga być tak niebezpiecztłytm za- | 
rzutem {tak zabóiczym czvnni-;, 

ier: fak Śmieszność. od którego ' 


Bo nowatrłetwa. oraz Ściągań a pó-| teinych celów tego nie widzi. 


datków z monopolk tytóniowcgo 
i spirytusowego, 


LONDYN, 5 czerwca. (Pat). — 


Na inmem miciścu to samo pi- 
smo tak się wyraża: 

Rząd dawny reprezentował polską ra- 
cię stanu, wyodrębnioną z partyjnych 
punktów widzenia. Rząd obechy fepre- 
żentułe puńkty widzenia grrńy stroñ- 
tńctw, Dędacych w tiajlepszym  rażie 
wyrazem jednej tylko połowy farodu f 
przeciwsfawłonych drugiej połowie, w ca 


dvński sprawozdawca „Echo de|jryża, że rząd angielski DoruSZY |foęws światosógłądzie motałnym, politycz | 


Paris" 


podaje z autorvtatywnej| nonownie na konferencji ambasa- 


nym, narodowym, społecznym i gospo- 


peamiaatn towarżystw kontakto- 


id 


3. 


Konflikt angielsko-sowiecki. 


LONDYN, 5 czerwca. (Pat). = 
Reuter ogłasza tekst noty Emira 
Buchary do rządu angielskiego, 


oskarżająceji rząd sowietów o pra, 


pazande komunistyczna w Azii 
centralnej i żądaijącej położenia jej 
kresu Odpisy tej natv doręczone 
zostały Japótii. Chinom. Sfanóm 
Żjednoczórtym. Turcji i fize naro- 
dów. Bluró Reutera zauważa, ŻE 
chodzi tu 6 propdzańdę, która ò= 


becnie stanowi przedmiot roko- 


wań Cutzona z Krascinem. 


PARYŻ, 5 czerwca. (Pat). Ostat 
nia nota angielska do rządu rtosvi- 
skiego, utrzymańa w tomie pojed=' 
haweżytm, zawiera propozycie 
zawarcia wzajemnego układu 
zmierzającego do uhikniecia wszef 
kiej akci, któraby zdążała do żńi- 
śzczenła jakiejkólwiek  imstytiucjł 
w krajach obit kontrahentów. 


Handlowcy francuscy w Rosji. 


MOSKWA. 5 czerwda, (AW), 

W skład delegacji handlowców 
francuskich, przybyłych do Mo- 
skwy., wchodzą: d' Averze. oficial- 
ny reprezentant giełdy naryskiel. 
grzybył oń za pozwoleniem fran- 
ćuskieqo ministra skarbi Afemart. 
Beretti, Nibo, (u: ostatni jest przed 


wych, rozporządzających w. sumie 
kapitałem 150 milionów franków. 
D'Avarte, w informacjach udzie” 
lonych przedstawieielowi „Izwies- 
tii“ wyraził się, iż Francła zacho- 
wała żywa symmatje dla Rosii. bez 
której nie widzi możliwości współ 
pracy pokojowej narodów Europy. 


Uchwały Komisji rozbrojeniowej. 


GENEWA, 5 czerwca. (PAT). — 


| obecny wahinet zaczyna. Ale-obóz Komisia rozbrojeniowa ligi naro- 


dów odbyła w poniedziałek, pod 
przewodnictwem przedstawiciela 
włoskiego Schatrzera pierwsze po- 
siedzenie VI sesii. Przyjęto do 
wiadomości zarządzenia sekretar- 
fatu ligi ca do kontvniuowania ba- 
dań w sprawie skutków wołny che 
micznej Komisia zajmowała sie 
także sprawozdaniem o akcji ligi 


narodów, podiętej u rządu amiet- 
kańskiego, do którezó zwrócoro: 
się z zapytaniem, w jaki sposób za; 
mierza współpracować z Inttymt 
rządami w zakresie kontroli fabry 
kacii broni. Odnośnie do tei kwestit, 
komisia postanowiła prosić radę) 
ligi narodów aby zapytała także 
inne państwa: które nie są człort- 
kami ligi. czy skłomie byłvbw: 
współpracować. 


a- 


WARSZAWA. (Tel. od mas# |przedstawiciel klubu chiiborobów. 
zein komisii ð- | oświadczył, że jego klub ma taką, 
wczoraj | umowe z klubem p. Dubanowicza,i 
że wzajetmie się beda zastenowalł 
tw komisii. j 

Nowy sojusz dubadecji I ż chio 


Sojusz dubadecji z chliborobami: 


strony wiadomość potwierdzającą |dorów sprawę rozbrolenia Nie- 
że Baldwin w naibliżźszvm czasie | miec. Ten krok Anglii łaczą z za- 
zamierza uregulować ostatecznie |miiaró złączenia kwośtii zabez- 
kwestię reparacyjną, Chwila obec-| pieczenia Francji » kwestja repas 
na zdaje się ku temu odpowiednia. racyjną. 


darczyth, 


Twierdzśtia pówyższe nið prze i 
zkadzają łednak  „stwmrdzić”* koresp.) Na posied 
„Dwugroszówce”, że |światowej sejmu zaszedł 
obecna opozycja parlamentarna file za- komiczny ineydent. 
wsze jest wybredna w doborze argu-| Przy głosowaniu jednego z dro- 
mentów i rżuca pod adresem rządu poł- bnych projektów w imieniu klubu 
skiej większości żarzuty, obliczone je. Dubanowicza głosował ks. [lkow. | robami był *rczorań przedrniotem 
dynie ta ciemnotę I itnorancję mas, za- Kiedy  żwrócdłó Ma tò uwagę' powszechnych żartów. r 
rzuty, pozbawione podstawy, | zzo © W 


Niemcy pielęgnują ducha 
zemsty. 


Agitacyjne podróże gen. Mackensena. 


|. OLSZTYN, 5 czerwca. (AW). 
IW niedzielę odbyło się tutaj odsło 
nięcie pomnika związku wojsko= 
wych niemieckich. 


Na uroczystości obecny był by- 
ły gen. Mackensen. 


Mackenseń do niedawna odwie- 
dził wszystkie miasta | miasteczka 
w Prusłoch i na Mazurach, gdzie 
przeprowadzał swa aqltacie poli. 


- 


To też rząd. myślący tei same 
mi kategorjami co dwugroszowy | LITWA CHCE WSPÓŁPRACY 
polityk z „póramnej”, konfiskuje | Z POLSKA. 
czasopisma i kastruje ńieprzychyl-| KOWNO. 5 czerwca. (AW). = 
ne, cży ħiewygodne dla siebie mo Na jednem z posiedzeń w sprawie 
wy poselskie, |utworzenia związku państw balty 

Odpie"ając zarzuty czynłóne ga 'ckich, wyraził się Gałwanauskas, 
binetowi przez posła Moraczew- że Litwa sprzyja brojektowi utwo* 
skiego. tax wywodzi dalej autor rzenia takiego związku i gotowa 4 
„Klamliwei polityki”: jest do współpracy na tem poli Z) NOWY JORK. 5 czerwca. (AWÓ 

Wszystkie te zarzuty wyssane są z|Polską. Taki zwrot w polityce li- aaraa stania Nowy. Jork j 
palca. Rząd polskiej większości seimo- tewskieł przypisują niepówodze- |S mith, podpisat bill, który znosi no? 
wej, opierający swą siłę na szerokich fiiom, dożnanym przez Galwanans stanowienia odnośnie stosowania? 
masach ludu włejskiego 1 robotniczego, kasa w Paryżu. " : j 
stawia na pierwszym planie swej polity- | 2 


W południe odbylo się w lokalu wiele; 
kiej sali izby handlowa - przemysłowej 
żałobne posiedżerie, póświęcore cze 
czeniu zasług żiiatlegó wice = prèzye' 
denta. 


również delegaci z innych miejsco 
wości, a nawet delegat z Gdańska 
Hibelle. Mackensen zwróc.ł się ze 
szczególnem przemówieniem do 
gdańszczan Í wyraził sie, że zmie- 
miły się czasy dawret świetności 
Gdańska, w którym obecnie „roz- 
bijają się“ polacy i inne naredo- 
wości, Oraz zapewnił gdańszczan, 
że kły o etz nie pon 
i ną.. obneż, pełne wzajemnyc 
tyczrą. W niedzielę żaś przybył zapewnień przemówienie skiero- 
dò Olsztyna-ł wystąpił na uroczy: wał Hibella do Mackensena. 
stościach wraz z oddziałem reichs W dalszym ciągu przemawał do 


- 


AMERYKA ZNOWU ZACZYNA: 
PIĆ. 


się do przepisów ustawy antyal-' 
koholowej w tym stanie. ł 


wehry. 


Na uroczystości powyższe przy Dasła, zapewntałąć. 


byli nietylko 


wódća okregu wojskowego gen. 
Że ręichs- 


przedstawiciele wehra nie pozwoli, by wróg prze- 


władz komunalnych I miasta, tecz kroćzył granicę Prus Wschodnich. 


NIEMCY WCIAŻ .JESZCZE 
PROTESTUJA. 


BERLIN, 5 czerwca. (AW). Dzi- 
siejsze posiedzenie reichstazu o- 


tworzył Loeve wojowniczem prze- 
mówieniem, sklerowanem przeciw 
ko Francji, w którem wyraził się. 
iż Francia do ostatniej chwil! pro- 
wadzi politykę gwałtu, maskując 
ją prawem I wyrokami sądowymi! 
przez skazywanie obywateli nie- 
imieckich. 

W dalszym ciągu posiedzenia 
przyjęto wniosek socjalistów, omā 
wiający udzielenie odpowiedzi na 
interpelację posłów  socjalistycz= 
nych. wywołaną przez sytaucię 
wewnętrzną w państwie w związ- 
ku z zwałtowńiym spadkiem marki 
niemieckiej. 


LANDSTAG PRUSKI USUWA 
KOMUNISTÓW. 


| BERLIN, 5 czerwca. (AW) — 
'Landstag pruski rozpóczął dziś 
obrady poświąteczńe, — Gmach 
landstagu strzeżony był przeż 
(bardzo silne patrole policji kry- 
Iminalnej, której agenci mosladali 
dokładną listę wszystkich komu- 
nistycznych członków landstagu, 


OBSADZENIE DWORCA W 
ALPESSEN 


| ESSEN, 5 czerwca. (PAT). Dwo 
rzec w Afpessen obsadzony został 
dziś przy pomocy tanków przez 
[roa francuskie. 


[STREIK W ESSEN SKOŃCZONY 


ESSEN, 5 czerwca. (PAT) — 
Streik górników skończył się, 


SPRAWA UGODY GRECKO- 
TURECKIEJ. 


LONDYN. 5 czerwca. (AW), — 
„Manchester Guardian“, w artyku- 
le wstępnym wyraża niezadowo- 
lenie ze sposobu załatwienia kwe- 
stil reparacyinej grecko-tureckiej. 
Przez przydzielenie Turcji Dedea- 
Zaczu, uzyskują Turcy — zdaniem 
pisma — na równi ż (irecją, mo- 

| żność kontroli nad Bułgaria. która 
w ten sposób staje się zależna od 
| Turcji. 


PROTEST ISMETA BASZY. 


LOZANNA, 5 czerwca. (PAT). 
‚Ismet basza wystosował do konfe- 
rencji protest przeciw wykrocze- 


ki troskę ó dobro |tdu. 
Rząd tak wybitnie polski, jak obecny, 


aby opieką społeczną otoczyć warstwy 
słabsze. Będzie to jednak opieka bez 
„pośredników'*, którzy się starają wmó 
wić robotnikowi polskiemu, że polak 
(czytaj „endek“, grzyp. Red.) w jego 
ciężkiej doli mu nie pomoże. 


Jeśli do tego dodać oświadczenie 
„Rzeczypospolitej, gdzie p. Stroń 
ski obiecnie niewątpliwe 
dążności większośc! polskiej, by wła- 
śnie na podstawie zupełnej niezależności 
od poparcia w głosowaniach starać się ð 
wniesienie uspokołemia w stosunkł z na- 
rodowościami riepo.skiemi, 


otrzymać się miusi rezultat, że 
Chiena-Luendecja - Paskopiastica, 
ma w swei apteczcę uniwersalne 
leki na wszystkie bólei niedomaga 
nia. 

* e 

Dzisiejszy „Robotnik* podniósł 
Sprawę arcyważną: bo sprawę in- 
formowania I inspirowania prasy 
zagranicznej. 

Pisze paryski koręsp. „Robotni- 
ka”. 

Ten imspirowany system dowolnóżo 
podziału stosują francuskie gazety i do 
tych lub innych naszych ministrów, — 
Z tonu tych pism można było wniosko= 
wać, Iż ustępujący rząd p. Sfkorsklego, 


w A zwolennikami | z całą lewl- 
Em x Jego 8 | ności polityczne! ludzi, którzy Ją prowa- 


ldzą krótkowzroczności, szkodząceł Inte- | ta tamtejsze oddziały organizacii 


cå — jest jakby pro-ntemlecki?? 
Na nledorzeczność i szkodliwość trak- 
towania w ten sposób naszej polityki mię 


WARSZAWSKA „HARFA* TRY- 


będzie miał dość serca i rozumi na to, ! UMFUJE W „AMSTERDAMIE. 


AMSTERDAM, 5 czerwca. Pat. 
Towarzystwo śpiewacze „Har- 
fa“ z Warszawy zdobyło na mię: 
dzynarodowym konkursie śpie- 
waczytn, który odbył się 3 b. m. 
w Amsterdamie, pierwszą. nagro- 
de i złoty medal. Entuzjazm w 
tonie zebranej publiczności, z ja- 
kim przyjmowano popisy towa” 
rzystwa, zamienił się w owację 
na cześć Polski. i obecnego na 
koncercie, posła Rzplitej, 


POGRZEB WICEPREZYDENTA 
MIASTA LWOWA. 
LWÓW, 5 czerwca. (AW). Dnia 4 b, 
m. odbył stę tu pogrzeb wice-prezyden 


ta Winiarza. 


Orszak żałobny zatrzymał 
dłuższy czas przed gmachem tzby kan 
dlowo = przemysłowej, gdzie wyxłoszo- 
mo szerćz przemówteń. Na rnak żałoby 
ma ratiszu wywieszono czarhą chos 
rąglew. 
hp z Á W | m M A R ÓW NT. 


z dobrą wiarą mogliby powiedzieć, Że 
wśród polskiej lewicy społecznej istnie- 
je Jakiś specjalny klerunek pro-nlemiecki? 
czy też nazywają germanofilstwem po- 
rprostu politykę pokojową. Czy taka a+ 
gltacja „Chjeny”* na zewnątrz nie śwlad 
czy przedewszystkiem o krótko-wzrocz= 


resom Pofski? Niech sobie odpowiedzą 


słę na 


raz przeprowadzali rewizje dó- niom, popelnlonvm przez władze 
_kumentów osobistych, osób, zmie greckie w Tracii zachodniej w sto 
fzaijących na sesję landstagu I sunku do ludności greckiej. W dłuż 
wzbraniak wstópu wszystkim ko- szej rozmowie z Veniżelosem omia 
munistom. wiano te kwestie. W dalszym cią- 
Jutro ma być relezowanych 18 gu narad omawiano także sprawy 
posłów komunistycznych, nołatrze zwiazane z układem o wymianie 
5, za tydzień pozostałych 2. ' ludności, 


na to obecn! sternicy polskiej nawy pań | 


dzyn wej przez polską reakcję — 
1 pizreekiec: cj sej , stwowej. 


zwracano w „Robotniku” niejednokrotnie 
uwagę. Czy agiiatorzy narodowo-demo* 
kratycznej myśli politycznej nie domyśla |qrzechy u mich nie istnieją. skru- 
ją sę, że takie opaczne wobec zagranicy į cha tedy nie potrzebne: zaklada» 
(przedsiawlanie spraw naszej polityki za- | ją natom 38 bractwo „miłośników 
į granicznej szkodzi interesom Polski! Czy |jenoty endeckiej . 


Ow uż sobie odpowiedzieli. — 


Znaczy to mniej więcej tyle, 1# 
państwowa i młejscowa policia za 
przestaje wykonywania przepisów, 
ustawy  antyalkoholowei przy” 
czem kontróla granicy kanadvl-- 
skiej i w samym Nowym Jorku zo 
staje przekazana nielicznym urze= 
dnikorń federacji. 


MUSSOLINI RATUJE SWE 
WPŁYWY, 


RZYM, 5 czerwca. (AW). — AG 
Stefani przynosi fragment przemów 
„wienia. które wygłosił Mussolini z 
' balkonu ratusza w Rovigo do z£ro= 
„madzonezo na rynku; tłumu. | 
| Mussolini ośwładczył, że rząd 
faszystów nie krzywdzi luđi pra= 
„cującego, nie jest wrogiem klasy 

Irobotniczei, ani nim nie bedzie 

Mussolini nawoływał zebranych, 
mby się zjednoczyli bez różgicy 
klas na wspólnym gruncie pracv 
dla pomyślności oiczyzny. 

Walka klas. mówił Mussol, 
możę być epizodem w historji na- 
tod nie możę być jednak codzien- 
uym czynnikiem, ponieważ ozna- 
aza unicestwienie własności | ne- 
die. 


TURCJA WALCZY Z YMCIA. 
LONDYN. 5 czerwca. (A. W.) 


Według wiadomości z Turcji, po- 
ligja w Konstantynopolu zamkne- 


| amerykańskiej Ymca oficjalnie 7a 
brak upoważnienia od władz tzą- 
dowych na rozpoczęcie sweł dzia 
lylności w imperium ottoman- 
skiem. Dzienniki tureckie oskarżn= 
ją. Ymcę o nawracanie turków dze 
gaj potajemną. - 


Bezrobocie w kwietniu i maju. 
Łódź i okolice. 


* Liczba bezrobotnych w miesią- 
cu kwietniu wynosiła około 9000 
na terenie czterech powiatów wo- 
iewództwa łódzkiego (miastoŁódź 
Łask. Sieradz, Łęczyca i Brzezi- 
nv), w tej liczbie wykwalifikowa- 
nych robotników metalowych i me 
taloworhutniczych 700, włókienni- 
czych 2000, budowlanych 200, 
pozostałych wykwalifikowanych 
800, niewykwalifikowanych 4900 
i robotników rolnych 400. 

W porównaniu z miesiącem mar 
cem r. b. liczba bezrobotnych po- 
większyła się o 1100 ludzi. 

W maiu bież. roku ogólna liczba 
bezrobotnych wynosiła 6000, w 
tem wykwalifikowanych robotni- 
ków metalowych i metałowo-hut- 
niczych 400. włókienniczych 1800, 
budowlanych 100, pozostałych 


wykwalifikowanvch 600, niewy- 
kwalifikowanych 3800, robotnik. 
rolnych 200. 

W porównaniu z mies. kwiet- 


niem liczba bezrobotnych zmniej- 
szyła się o 2100 ludzi. 

W zwiazku z powyższem, wsnół 
pracownik PAP. udał się do kie- 
rownika państwowego urzędu po- 
średnictwa pracy w Łodzi, p. Sy- 
ski Mieczysława, który udzielił 
współpracownikowi następują- 
cych informacji: 


Jeżeli chodzi o bezrobocie w 


wym. W drugief połowie maja sy- 
tuacja w przemyśle znacznie się 
poprawiła i wiele fabryk. które 
poprzednio redukowały dni pracy, 
teraz uruchomiły nawet drugie 
zmiany. 

Że bezrobocie znacznie się 
zmniejszyło, śwladczy fakt, że o 
ile zimą robotnicy masowo zgła- 
szali się do urzędu z prośbą o wy- 
słanie ich do Francji, obecnie wy- 
syła się tylko dawno zapisanych, 
zaś nowi nie napływają. I liczba 
bezrobotnych zarejestrowanych w 
urzędzie, stale się zmniejsza. O ile 
bezrobotnego nie można umieścić 
na miejscu i nie chce jechać do 
Francji, wysyła go się na kresy 
do robót leśnych. 

Te ułatwienia mają jeszcze wy- 
ieżdżający na kresy, że nie poño- 
szą kosztów podróży. Dostają 
z urzędu bilet zniżkowy, zaś poło- 
wę drugą należności za przejazd 
płaci Czerwony Krzyż, ieżeli kan- 
dydat jest zdemobilizowanym żol- 
nierzem, w przeciwnym razie Wy- 
dział opieki społecznej m. Łodzi 
płaci tę drugą połowę. 

O ile w tem samem tempie be- 
dzie ożywiał się przemysł, w nai- 
bliższej przyszłości Łódź może nie 
mieć, a w każdym bądź razie mieć 
niewielką liczbę bezrobotnych. 

Dodać trzeba, że robotnicy cze- 


mies. kwietniu, to wywołane ono|kaią z niecierpliwością uchwale- 
bylo kryzysem w przemyśle włó-| nia przez sejm ustawy o ubezpie- 


kienniczym 


= 
Oporni pracodawcy. 
Kilkakrotnie zwoływane przez inspektorat pracy 
w sprawie uregulowania płac robotników w cegielniach, nie docho- 
_dziły do skutku przez niestawienie się pracodawców. 
Wobec niestawienia się pracodawców na zwołaną onegdaj kon- 
ferencję, inspektorat pracy postanowił zwołać ostatecznie 


ręncię przymusową. (bip) 


Podwyżka dla tkaczy ręcznych. 
Omegdaj odbyła się konferencja miedzy przedstawicielami tka- 


i częściowo metalo-! czeniu na wypadek bezrobocia. 


konferencje 


konfe- 


czy ręcznych, a fabrykantami na skutek żądań robotników podwyż- 
szenia płac o 50 proc. Po dłuższych debatach, robotnicy zgodzili się 
na podwyżkę w wysokości 30 proc. i w ten sposób po jednodniowym 
strejku przystąpili do pracy. (bip) - 


Skutki pożaru, ` 


+ Jak już donosiliśmy, podczas burzy czwartkowej w Łodzi, wy- 
buchł pożar w fabryce Gutmana przy ul. Zakątnej 5-7. Spaliły się 
2 maszyny i z tego powodu fabryka była nieczynną. 

- Z tego powodu wynikł zatarg między administracją fabryki, a 
robotnikami, gdyż właściciele uważają, iż był to „wis maior“, nie 
z winy fabryki. Ponieważ robotnicy z tem się nie zgodzili, udali się 
do inspektora pracy z prośbą o interwencję. (bip) 


Strejk pracowników synagogi. 


Chór i obsługacze tutejszej synagogi wystąpili z żądaniem pod- 
wyżki zarobków o 75 proc. i wypłacenie podwójnej pensji na święta 
Zarząd synagogi przyrzekł sprawę tę po świętach załatwić 
czego jednak nie uczynił i wskutek tego zarówno chór, jak į obsłu- 
gacze synagogi zastrejkowali. (bip) 


e CE Z CA a POZ Z AO ZE R O A PE RZA, 


vo dg POLSKI 


Fala strejków i podwyżek. 


źądania podwyżkowe. 


Nr. 152 


Dzisiejsza pogoda. 
Komunikat państwowego Instr. 
tutu meteorologicznego. 


Prawdopodobny przebleg pogody w 
dniu dzisiejszym; 


Zachmurzenie zmienne z przejścio» 


Klasowy związek przemysłu włókienniczego zwrócił się wczo”| WYM opadem, chłodniej, na wschodzie 


raj do fabrykantów pluszu z żądaniem podwyższenia chałupnikom 


. . Ld 


Klasowy związek przemysłu włókienniczego opracował nowy 
cennik, płac dla robotników, zatrudnionych w fabrykach hafciarskich 


Według tego cennika zarobki robotników podwyższone zostały 
Żądanie to przesłane zostało fabrykantom, -oraz okrę- 
gowemu inspektorowi pracy, u którego dbędzię się w tej sprawie 

konferencja. (bip) 
« 


Z powodu żądań związku zawodowego robotników przemysłu 
włókienniczego odbyła się konferencja w sprawie podwyższenia 
płac w iedynej w Łodzi fabryce przetworów gumowych „Para“. 

Po dłuższei dyskusji robotnicy uzyskali 25 proc. podwyżki, 


W lokalu o. k. z. z. odbyło się zebranie szewców w sprawie 
wszczęcia nowej akcji ekonomicznej. 


Jako referent wystąpił p. Sokolczyk, który wskazał na niskie 
zarobki szewców. Mówca wskazywał na różnorodność zarobków 
poszczególnych kategorji w zawodzie szewckim. 

Referat wywołał dłuższą dyskusję. Mówcy podkreślali, iż akcja 
ekonomiczna winna być prowadzona wspólnie ze związkiem zawo* 
dowym polskim. — W kóńcu uchwalono wystąpić z żądaniem pod- 
wyższenia płac dla pracowników I-ej kat. o 30 proc., Il-ej o 45 proc 
i dla Ill-ej o 50 proc, Podwyżka winna być stosowana nie do po- 
szczególnych umów z pracownikami, lecz według cennika, który 
został podpisany podczas ostatniego strejku. 

W sprawie dalszych pertraktacji i ewentualnego strejku, ma 
być zwołana jeszcze jedna konferencja. (bip) 


Ruch strejkowy w Bełchatowie. 


W przemyśle włókienniczym w Bełchatowie związki zawodo* 
we wystąpiły z żądaniem zrównania płac tamtejszych z płacami 
robotników łódzkich. 

Robotnicy w Bełchatowie nie otrzymali 27 proc.. podwyżki w 
lutym i 15 proc, ostatniej podwyżki, 

Ponieważ przemysłowcy beichatowscy żądań robotników nie 
uwzględnili, robotnicy zastrejkowali. 

Celem zlikwidowania zatarru odbył się cały szereg konferencji, 
lecz do porozumienta nie doszło : strejk trwa nadal. (bip) 


Strejk pończoszników w Aleksandrowie. 


Na zebraniu pracowników pończoszników w Aleksandrowie po- 
stanowiono rozpocząć akcję celem podniesienia zarobków o 60 proc 

W sprawie tej odbyła się konferencja z fabrykantami, którzy po 
długich naradach zdecydowali się dać 25 proc. podwyżki. 

Robotnicy jednak od swych żądań odstąpić nie chciek i przy” 
stąpili do bezrobocia, Strejk prowadzą związki „Praca“ i żydowski 
oddział związków klasowych. (bip) 


Strejk w Zelowie trwa. 


Jak już donosiliśmy w zelowskim przemyśle włókienniczym wy- 
buchł strejk z powodu usiłowania pracodawców obniżenia płac. W 
sprawie tej odbyła się konferencja przy współudziale inspektora 
pracy p. Zielińskiego i starosty powiatu łaskiego. Do porozumienia 
jednak nie doszło, wobec czego strejk trwa w dalszym ciągu. (bip) 


Stręjk murarzy w Tomaszowie. 


W Tomaszowie wybuchł strejk murarzy z powodu odnibwy 
pracodawców uregulowania płac według cennika obowiązującego 
w przemyśle budowlanym w Łodzi. (bip) 
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© Łefniska dla urlonowanych robotników. 


Staraniem towarzystwa uni-[szkanie, łącznie z podróżą w obie 


wersytetu robotniczego (TUR), 
zorganizowane zostały w Ojco- 
wie i Krosienkach (Galicja) letni- 
ska rckotnicze, Celem umożliwią- 
nia-korzystania z nich wszystkim 
rabotnikom towarzystwo uniwer- 
sytetii robotniczego wysyła gru- 
pami po 30 osób (płci obojga) co 
czternaście dni. 
Czas trwania 


dwa tygodnie. Za utrzymanie, mie 


TEATR Szala 


LETNI „, 


=== w ogrodzie === 
erer ea E 


20 nadzwyczajny 
atrakcji!  „., 


Dziś i codziennie © e 
ee e Program No; 1. 


strony reflektanci wpłacają 250000 
marek. Kierownictwo każdel po- 
szczególnej grupy spoczywa w rę- 
kach ludzi, którzy starać się będą 
o urzędzanie wycieczek wraz z 
prelekcjami celem poznania boga- 
tej przeszłości Ojcowa I okolic. — 
Wyjazd pierwszej grupy 15 b. m. 

Bliższych informacji udziela se- 


letnisk dla po-, kretarjat T. U.R. Łódź, Piotrkow- 
szczególnych grup obliczony na 


ska 83, lewa oficyna, ostatnie wej- 
ście I piętro. 
|. 


66 |Zorebki, ełamina, 


pończochy, 
2845—8 galanterja męska 
© NA RATY W 


R. GRABGWIECKI, Dzielna 2 


URZĘDNIKOM 


wszystkich stanów sprzedajemy na warunkach 

dogodnych materjały damskie, meskie, otaminy, 

zefiry, kretony, firmnk! frote. Ubrania na obsta« 
tunek i ts p. — Sprzedaż ma wypiate. 


„GLOBUS, Piotrkowska 79. 


Administratorowie domu podlegają ubezpieczeniu. 


Wyjaśnienia kasy chorych. 


Polski przeważnie pochmurno i deszcze, 


Ograniczenie handlu alkoholem. 


Jak się dowiadujemy, do seimu 
wpłynął wniosek, dotyczący znie 
sienia ograniczenia handlu alkoho- 
lem. Wniosek powyższy domaga 
się, by handel spirytualjami w re- 
stauracjach i składach wódek był 
dozwolony w soboty, dni przed- 
świąteczne i świąteczne bez ogra- 
niczenia, z wyjątkiem godzin 
przedpołudniowych, w czasie któ+ 
rych odprawiane są nabożeństwa. 
(Pap). 


W sprawie sądu dla lichwłarzy, 

Prace nad zorganizowaniem sa- 
du dla lichwiarzy są w pełnym to- 
ku. W najbliższych dniach rozpo- 
czną się sesję, na których rozpa- 
trywane „będą sprawy oskarżo: 
nych o: lichwę wojenną. Siedziba 
sądu jest lokal sądu pokoju dla nie- 
letnich, ul. Piramowicza 5. (Pap). 


Z instytutu pedagogicznego. 

Rok szkolny w instytucie peda- 
gogicznym zakończony będzie w 
dniu 15 b. m. Obecnie w instytu- 
cie odbywają się egzamina kolok- 
wiine. Sprawa poddania części słu 
chaczy egzaminowi końcowemu 
me raon jeszcze zdecydowana. 

p). 


Złazd fryzierów. 

W dniu 9 lipca b. r. odbędzie się 
w Poznaniu zjazd związku pol- 
skich cechów fryzjerskich Rzplitej 
polskiej. Program zjazdu przewi- 
duje obrady nad sprawami bieżą- 
cemi i organizacyjnemi oraz popi- 
sy konkursowe. (bip). 


Kursy wakacyjne. 

Termin składania podań oraz 
kart kwalifikacyjnych na kursa 
wakacyjne dla nauczyclelstwa 
szkół powszechnych upływa w d. 
10 b. m. Po tym terminie podania 
nie będą uwzględniane. Nauczy- 
cielstwu przysługuje prawo zapi- 
sania się na kurs w innym okręgu 
szkclnym. (bip). . 


_ Budowa gmachów szkolnych. 

Budowa gmachów szkolnych: 
w Łodzi postępuje bardzo szybko 
naprzód. 4 gmachy szkolne zosta- 
ną oddane do użytku przed koń 
cem roku szkolnego. Również w 
powiecie łódzkim 2 gmachy szkol- 
ne między którymi znajduje się 
obliczony na 28 oddziałów gmach 
w Zgierzu. (bip) 


Z loterii polskiego czerw. krzyża 

Posiadacze losów loterii fanto- 
wej z dnia 29 maja odbierać mogą) 
faniy w biurze polsk. czerwonego 
krzyża, oddział w Łodzi (Piotr- 
kowska 96) w godz. od 9—3 i od 
5—7 do dnia 15 b. m. 


O zniesienie cła od cukru. 

Z powodu tego, iż obecnie do- 
zwolono sprowadzać cukier z za- 
granicy, liczne kooperatywy spo- 
żywcze zwróciły się do władz 
z prośbą o zniesienie opłaty cło- 
wei od importowanego do kraju 
cukru. 

Petencl motywują swa prośbę 
tem, że skasowanie tel opłaty, 


W swoim czasie związek zawo- 
dowych rządców nieruchomości 
zwrócił się do kasy chorych z pro- 
śbą o wvjaśnienie, czy członkowie 
jego podlegają ubezpieczeniu na 
wypadek choroby. 

Obecnie kasa chorych wydała 
w sprawie tej następujące wyja- 
śnienie: Rządcy nieruchomości, ja 
ko osoby, zatrudnione na podsta- 
wie stosunku służbowego. podle- 
gają, w myśl art. 3 ust. z dnia 19 
mała 1920 r., obowiązkowi ubez- 
pieczenia na wypadek choroby. 
wobec czego właściciele domów 
zobowiązani byli, zgłosić admini- 
stratorów do kasy chorych jesz- 
cze w kwietniu ub. roku bezpo- 


Duży lokal biurowy. 


wykształcony, ustoannkowany knupięc, 


Dyrektor Tow. Ake., enerriczny, 


średnio po uruchomieniu kasy cho| wpłynie dodatnio na walkę z dro- 
rych. żyzną cukru | spowoduje znaczne 
Właściciele domów winni zgło-| potanienie tego artykułu. (bip). 


sić administratorów na odpowied- 
nich formularzach, podając jedno- | Aleksandrów chce zostać młastem 
Odbyło się w Aleksandrowie o- 


cześnie ich pobory wraz ze zmia- 

nami, jakim takowe ulegały od|gólne zebranie mieszkańców w. 
kwietnia r. ub. gdyż kasa Cho-|sprawie zamiany Aleksandrowa z 
rych musi traktować składki nie-| osady na miasto. Mówcy wskazy* 
opłacone, jako zaległości ubezpie- iwalina to, że Aleksandrów posia- 
czeniowe. które też zostaną do- | ga odpowiednie warunki ku temu, 
datkowo ściągnięte. Administrato= by być miastem | okoliczność, że 


rowie domów, których właściciele jest on osadą powstrzymuje roz- 
są nieobecni mogą zamiast nich 


$ wój. W tei sprawie postanowiono 
podpisywać zgłoszenia i będą ; i Ą 


delegac do wojewody 
traktowani w podwójnym charak- RA AE ao)? 
terze ubezpieczonych i pracodaw- > 
ców (bip). Zebranie urzędników 
państwowych. 
W dniu 10 czerwca r. b. o godz. 


10-ej rano odbędzie się w lokalu 
kinematografu (Sienkiewicza 40) 


po 


siadający w najlepszym punkcie Piotrkowskiej ulicy, własny |wiec pracowników państwowych 
duży, alegancko urządzony frontowy fokal biurowy z telefonem.|z udziałem posłów i senatorów. 


ew. 1 skład, przyjmie 
udział, w poważnem przemysłowem 
do adm. „Głosu” sub, „Energja”. 


przedatawiolęlstwo 
lub handlowem przedstębiorstwie. 


klerownictwo oddziałem, lub|Porządek dzienny obeimuje omó” 
Oferty] wienie stosunków służbowych, 


999 1 |społecznych i materjalnych. (bip) 


uwa” 


GŁOS POLSKI 


Z powodu zgonu naszego serdecznego przyjaciela 


b. p. WIKTORA GOLDMANA 


wyrażamy rodzinie nasze szczere współczucie. 


Manufaktura Wełniana 6, HORAK i 


c. tj B: ŻW AN" 
ZEE FB: 
1 ; 


czynek. 

A powodem Śmierci tragicznej 
Rajkowskiego była mimowoli ko- 
bieta, z którą Rajkowski przeby* 


Zycie i sąd 
cie i sąd. 
Fabryka aniołków, 

Chłodny, wilgotny dzień wymiótt e | Przerwa 10-minutowa. 
promenady spacerowiczów, uprawlają-:| Na sali została podsądna, 
cych ten sport nałogowo. To też I przed stróż,.. 1 „corpora delicti — 
gmachem sądu, tylko pojedyńcze osoby |pracy* na stole. 
przemykają się, robląc wrażenie, jakby! Cisza, jak w sejmie przy odczytywa- 
chciały uczynić wynalazek chodzenia nlu postanowienia o podwyżkach diet po 
między deszczem. Skwerek opustosza- |selskich, tylko jakaś suchotnicza mucha, 


ły, złuchy, tylko zdaleka dochodzi głos skazana na dożywotnie więzienie, brzę- 
tramwajowego dzwonka, 


jej anioł |skowej i która mimo nawoływań 
„narzędzia |zę strony Turka, jego przyjaciela 
Orłowskiego į innych, w dalszym 
ciągu przebywała z cywilem. Dy- 
sząc zemstą udał się następnie 
Turek z Orłowskim na zabawę 


cywilną do straży ogniowej i tam» 
umiejętnie |cząc konająco, ostatnie siły wytęża, aby przy wyjściu z zabawy nad ranef 


draźnionego nogą jakiegoś burmistrza | przelecieć długość sali | siąść na tłustym zadał śmiertelny cios Raikowskie” i 
mu. A uczynił to zwinnie, gdyż w | Seu 


in spe. nosie oskarżonej, 

Natomiast na karytarzach sądu wre,| Równocześnie zaczął się niepokoić 
jak w ulu dzikich os. Grupki, grupeczki, strażnik. Coś go kusi, aby dojść do sto- * 
consilia, oskarżeni, oskarżone, Świadko- łu I pooglądać „te interesa“. Wziął na Orłowski i uderzył go. 
wie, obywatele,  obywatelki, starzy, odwazę i idzie. Ogląda cieniutką rurkę pierwszej rozprawy sąd skazał 
młodzi, pudrowane, suche, malowane, | gumową, patrzy na, jak włos cienki, lan Turka na 4 lata więzienia a Or- 
mokre, — a wszystko podraźnione, roz- cecik i myśli złośno: łowskiego na 10 miesiący - 
płomiemlone, trzaska jadaczkami jak na-| — „Takie cienkie i popsuje"... Wczoraj odbyła się powtórna 
jęte. Bybły może mówił dalej, w tej chwil! | rozprawa. Obecni na sali rozpraw 

Najliczniejsze towarzystwo ulokowała jednak wszedł sam pan protokotańł, we- zdziwieni byli zanikiem pamięci 
się pod drzwlami sali, w której odbywa |zwał woźnego I coś mu szepnął do ucha. świadków plutonowych Kołakow- 
się rozprawa pani Heleny, za przepro- W , - | ski ; 3 żal 
szale! airat z aiaa której GE śr ay K aa sg oC aczoka, Hat game] 

, > ' N'OSE calą baterię szklanek z herbatą. |niczego nie przypominali. Po prze 
niedyskretny prokurator zarzuca, że po- mówiemiach obrońców: Słonim- 
pełniła „niemoralny, zbrodniczy ręko- |zawołał jakiś dowcipniś na korytarzu, | skiego i Landaua sąd skazał Turka | 
czyn, czem spowodowała flzycznąja wszyscy zrozumieli, że pauza przecią- | ną 4 lata więzienia, a Orłowskie=| 
śmierć dwojga istot", łznie się dłużej. ' 

Ze względu na „moralność publiczną” z 
(a jak wygląda prywatna? — zapyt.j Towarzystwo zaczęło stę rozpływać 
zec.) do sall wstęp publiczności wzbro- |po korytarzu. Wtem uwagę wszystkich 
niony. To też socjeta, żądną wrażeń i sen |zwróciła kłótnia dwu jakichś starych 
sacji, łaple uchem dolatujące przez dziur- |kapociarzy, skaczących do siebie niby 
kę od klucza szmery, łapczywie chwyta ‘hiszpańskie koguty. 
powietrze wpadające przy przypadko- | — Du alter tidel — tudel — taj! — wo k ka środę nia 6 czerwca Świetaa szta 
wem otwarciu drzwi, mdleje z pragnie- lał zaperzony jeden z nich. a Urwancówa „Wiera Mircewa, w któż | 
nia i ciekawości. — Du schumtriger Krochrnalmacher! rej występują pp. Barwińscy, Łapińska, 


kompanii był kucharzem. Do leża” 


—]ldjot czajok, — będzie wyrok! — 


Teatr i muzyka. 


Teatr miejski. 


— Panie sędzio — woła jakaś futiu- |— odpowiadał bez zająknięcia drugi. Snay, Wolciechowski, Dębicz, Orlicz, Ur 
rystycznie wymiałlowana dama od Ma- | — Lass dich nicht beleidigen,- Michel bański 1 inni. 
ksyma — to właściwie, pan może wła- — piszczałą Kuebelfirmige Grette, nawo 
ściwie, puścić tę oto panią — wskazuje łując męża, aby się nie dał lżyć. Maury cy 


na swą towarzyszkę — bo właściwie to | — Rozejść się — rozejść się — wyro- 

ta pani jest właściwie także, „arkusier- kował policjant — tu sąd, nie Wodny Rosenikal 
ką“, — to jej się należy, względem fa- Rynek. 

chu, słuchać „takle kawałki”, | — Co tu takiego? co to? — pytał po- 

— Niech mi pani nie zawraca bałabaj- ,liclanta jakiś funkclonarinsz sądowy, wy |genjalny pianista-wirtuoz grać bę- 
ki I od sędziów nie wymyśla — odgry- į wabiony krzykiem z przyległego po- |dzie w Sali Filharmonji tylko raz 
za się wożny — bo jak „przykaz* to | koju. jeden w dniu jutrzejszym o godz 
„przykaz”. „Nielzia* 1 dobrze! — À to, proszę pana, „te“ towarzy- |8.45 wiecz. 

Skonfundowana dama zrobiła gest nie „stwo „innorodców* O! oni znają się „ru Dyrekcji koncertów po wielkich 
zadowolenia, pociągnęła nosem, popra- ,gać". Ja ich wiem! Ja ich „obwąchuję' |trudach udało się nakłonić tego 
wiła opadającą pończochę i fiłozoficz- | jeszcze od czasów ruskiego. najgłośniejszego pianistę obecnej 
nie zamilkła, W tej chwili otworzyły się | — Obwąchaj pan dalej fak to pa-|doby na koncert w Łodzi. Kon- 
drzwi: nu sprawia przyjemność, — rzekł cie- |certy jego zarówno w Europie jak 

— Świadek Kalasanty Minoga! za-jkawy i odszedł. i w Ameryce są łańcuchcm nie- 
wołał woźny. Tymczasem reszta  zalntrygowanych | przerwanych tryumfów. 

Mała figurka, z rozczochranym fbem. otoczyła kołem policjanta, a ten im tlu- Na program swego koncertu 
ubrana w przydługi tużurek, poczęła się maczył, że tidel-tudel-taj, to znaczy: | w Łodzi wybrał p. Rosenthal na- 
w tej chwili przeciskać przez skłębione |„muzykant na flecie", a  schumtrizer | stępujące utwory: Beethoven—So- 
fale niewieścich cłał. Trudne, coprawda Krochmalmacher, „to znów gość eo wy |nata Appasionata, Schumann — 
to było zadanie, bardziej jeszcze utro- |ciska krochmal z dzikich kasztanów“. tEłludy symfoniczne, Chopin — 
dnione tem, że ogarnęła go raptem taka | — O wal co to za ruganie? — zau- |4 Preludja, 3 Mazurki, Chant Po- 
męcząca atmosfera perium, pomady, glo ;,żył młody człowiek — ja myślał, że nie ||onais Scherzo Cis-tnoll, Wale Cis- 
binu i potu, że zatoczył się nieborak 1 | włedzieć co! moll oraz Liszta 2-gą Rapsodję 
byłby niechybnie upadł na podłogę, gdy ' < węgierską. 
by nie usłużny binst korpuletnej oby- ; Trybunał wyszedł po naradzie. Niewielką ilość pozostałych bi- 
watełki, na którym się zatrzymał. Przewodniczący ogłosił wyrok: półto- | jetów nabywać możua w kasie 

Chytra niewiasta, widząc, że mimowo {ra roku więzienia, pozbawienie praw o- Filharmonii. 037 
li stała slę podporą Minogi, wykorzystu. |bywatelskich 1 zakaz wykonywania prak | ========mmeezeesem zez 
jąc sytuację, chwyciła świadka za poły |tyki przez lat 5. Dziś, o godzinie 38.30 pp, od- 
i rzecze: — Aaąaa! — odetchły kumy — już się | będzie się, staraniem Zarządu Sa- 

— Panie! mów pan, że ja pańska kü- jskończyło!! — i cała fala poczęła odpły mopomocy przy szk. im. E. Orze- 
zynka, też coś wiem względem tego in- |wać na ulicę, przez jedyne, do środka szkowej, przedstawienie w Teatrze 
terest, to może mnie sąd na świadka ;otwierane drzwi wejściowe. a £ Wazę». 
wezwie! Słyszy pan?! Nadjeżdżała niebiesko-żółta dziewiąt- Miejskim (ul. Cegielniana 63). Na 

Ale świadek nie słyszał, szamołał się Ka. pospleszyłem więc raźniej, zwłaszcza | přogram złożą się tańce, śpiewy, 
tylko, chcąc oswobodzić tużurek 1 wejść ;że gęsty kapuśniaczek siekł po karku, |i sceny z „Balladyny“ Słowackie- 
na salę. Udało mu się wreszcie wy- zdołałem jednak posłyszeć jeszcze; go, reżyserowane przez T. Lesz- 
mknąć z rąk kuzynki | znikł za drzwia:| — Te! Mańka! przez 6 i pół roku mu- . 

mi sali. |si się mieć na baczności. czyca. Całkowity dochód prze” 

W międzyczasie, w okazji otwarcła | — O wa! — mówiła basatelizująco |Znaczony na korzyść tejże. 015 
drzwi. sześć kapeluszy, każdy po 200'druga — „poiskamy, to znajdziemy i s 
tysięcy marek, ukazało się wraz z cie- |drugą”. Dawidostwo Iceksohn, 
kawemi głowami na sali. — — |z okazji obchodu w dniu 7-go 

— Proszę się „cafnąć”! zagrzmiał | — Karola! — zaanonsówał konduktor, | czerwca r, b. srebrnych godów 
głos woźnego, — I w jednej chwili zni- pociągnął za sznur dzwonka, a wiecznie ż bessę, sez; 4 
knęty znów za drzwiami, dał się słyszeć spieszący się tramwaj uwłózł mię doj”' Prowulą na poniższe ce'e mare 
tylko chrobot łamanej słomy. IKomara. (mrm). 1,000,000 (jeden miljon marek). 

Ołtiary te są do odebrania w fir- 
mie D, lceksohn, przy dl zę 


skiej X 38, 
A Na „Dom Sierot", Pomorska nr, 91 
Gdy w Tomaszowie po zabawie! mk. 200.000, 


O zabójstwo „cywila, 
W dniu wczorajszym w sądzie] 


okręgowym wojskowym rozważa,w sali straży ogniowej szerego-| K A c? Cegielniana 57 
ną była powtórnie sprawa o za-;wiec Turek pchnięciem bagnetu | ™" Wa „Byknr Cholim* mk. 209.000. 
bójstwo. jw gardło pozbawił życia mieszkał! Na Tow, „Pomoc Dzielna 7 mk. 


Sprawa ta rzuca pewne światłojca Tomaszowa Raikowskiego, nie 100000. | 
na psychologię niektórych żŻołnie-|bardzo to zdziwiło otaczających| Na Klinikę Położniczą Sienkiewi- 
któr: dą t j fo 2 + ; h, sza 83 mk 10000 
rzy, którzy z pogardą traktują'go panów kaprali i plutonowych, | Na „Talmud 
cziowieka w ubraniu cywilnem, ajktórzy nie uważali za stosowne 05.000. ` 
nawet zabicie takiego cywila moddar mordercy w ręce sprawie-| Na „Czerwony Krzyż" mk. 1 
„ważaja za rzecz drobnej wagi, Idliwości i uścisnąwszy, jego 


* Tore“ Majzla mk, 


00 000, 
983-—1 


ZŁU 7 


wał na zabawie w świetlicy woj- | (268 


skrwawioną dłoń udali się na spo” | EE 


s v 


H. WENSKE, 


Z powodu przedwczesnej śmierci 


Š, f p. 


Emmy 7 ZIKÓW Jancowel 


wyrażamy pozostałej Rodzinie głębokie współczucie. 


M. Pechman 
M. Liberman 


cego już Raikowskiego dobiegł | IRE 
Podczas SRR 


Walka o punkty. 


E: K. S. BIT „ünion“ 6 10. 
Ł.T.5.G. —K,S. 28 p- S.K. 1 : 1 (i H 0). 


W walce o mistrzostwo nasze- 
go okręgu zwyciężył dawny 
mistrz z roku 1921 i 1922. Mi- 
strzostwo uzyskane w bardzo 
trudny i mozolny sposób jest za- 


go na 10 miesięcy więzienia z za” styżone i oddane w pewne ręce. 
liczeniem aresztu prewencyinego.| Los chciał. że oba wyniki (Ł.K.S.- 


„Union“ i Ł.T.S.G.-K.S. 28 p. SK.) 
daty wynik remisowy i tem sa- 
mem mistrzostwo okręgu łódzkie- 
go Ł.K.S-owi Ł.K.S. zdobył mi- 
strzostwo z 11 punktami na 16 
możliwych i stosunkiem bramek 
17:10. Drugie miejsce zajęło Ł.T. 
S.G., mając o jeden punkt mniej 
i stosunek bramek 16:12. Trzecie 
miejsce zajęli woiskowi z tą samą 
ilością pimktów, lecz gorszym 
stosunkiem bramek 12:11. Czwar- 
te miejsce zajął młody „Union* z 
6 punktami i stosunkiem bramek 
12:13. Tabelę zamykają Turyści 
z 3 punktami i stos. bram. 9:22(!). 

e EJ 


Gra Ł.K.S. z „Unionem* stała 
na niskim poziomie sportowym, 
Brak kompletny strzelców na 
bramkę dał się odczuwać w skła- 
dach obu drużyn zwłaszsza Ł„K.S., 
który wystąpił bez Langego (zdy- 
skwalifikowanego na 6 miesięcy) 
a którego Radomski z drugiej dru- 
żyny zastępował. Przewaga przez 
całą pierwszą połowę gry po stro- 
nie zielonych (U.) niewykorzysta- 
na przez Świetne obstawienie Fe- 
jera i Kukli przez pomocników 
Ł.K.5.-u. Przebieg gry był mniej 
więcej następujący: 

Ł.K.S. rozpoczyna przeciw wia- 
rowi. W 3 m. groźna sytuacja 
pod bramką czerwonych broni 
nakrywką Fiszer. W 7 m. centruje 
Śledź, piłka pada na głowę Durce. 
W 9 m. Radomski bezkarnie prze- 
strzelił pewną pozycię. Atak 'zra- 
el-Hacke łapie Fiszer. W13 min. 
przebój Hackego, centra, jednak 
trójka ataku niewykorzystywała. 
Pierwszy kwadrans przeszedł pod 
znakiem widocznej przewagi Unio 
nu“. Przed samą bramką czerwo- 
nych Kukla chce strzelić efektow- 
ną bramkę „anglikiem'* jednak tra- 
ia w brzuch przeciwnika. W po- 
jedynku Fiszer—Hacke wychodzi 
ten pierwszy zwycięsko. Za faul 
Cylla z samej linii dvktuje sędzia 
wolny pośredni. który „Union“ 
mimo dogodnej pozycji nie wyko- 
rzystuje. Za faul Otta prawie. że 
z polowy boiska strzela Kukla na 
bramkę. w ostatniej chwili jednak 


ment pod bramkę Ł.K.S. Do pauzy. 
bez rezultatu. 

Po przerwie w 10 min. śliczny, 
strzał Miillera odbija Werner na 
aut. Pierwszy korner dla Ł.K.S.. 
bity przez Durkę w aut. Przebój 
Izrael=Hacke z pewnei pozycjł 
w aut. Wszystkie ataki do końca 
spełzły na niczem. 

Sędziował mjr. Orest Dżułyński. 
uproszony dopiero na boisku, þar- 
dzo dobrze, biegał przez cały 
czas za piłką, co powinno być 
wzorem dla naszech sędziów — 
statystów. 

W ŁK.S-ie ataki w zupełnośgł 
zawiodły. W „Unionie słabą była 
tylko środkowa trójka staku, wspa 
niale przez pomocników Ł.K.S. 


kryta. emel. 
K 


* s 


Równocześnie z zawodami ŁK. 
S—,Union“ odbyły się na boisku 
Turystów zawody o mistrzostwo 
między Ł.T.S.G.—K.S. 28 p. S.K. 
Zawody miały przebieg nadzwy= 
czaj interesujący, a w przeciwiefńi< 
stwie do zawodów D.O.K. stały 
na dość wysokim poziomie sporto= 
wym. Obie drużyny grały z nie* 
widzianą dotychczas ambicją. 

Jak się dowiadujemy £Ł.T.S.Q. 
wystosowało protest do ŁOZPN 
w sprawie nieuznania przez p. S€* 
dziego Kowalskiego drugiej przez 
ten klub strzelónej bramki. Pro- 
test ten jednak w żaden sposók 
nie może być uznanym. 

Zastępca. 


MISTRZOSTWO REZERW ` 
KLASY A. 


Ł.K.S. I — „Union“ II 7:2 3:0." 

„Union* przegrał z winy brame 
karza Witaczka. Najlepszy Z 
„Unionu“ Hoffmann. Sędzia Retich 
z G.M.S. zupełnie dobry. Ł.K.S. T 
zdobył mistrzostwo rezerw kl. A: 
Ł.T.S.G. II — K.S. 28 p. S.K. 4:4- 

Sędziował p. Sałomonowicz. 


ZAWODY TOWARZYSKIE. ' 


G.M.S. — Elektrotechnicy 4:1. 
Wynikiem tym udowodniła 
G.M.S. swą wysoką kłasę, wobec 
czego krzywdą jest, iż znajduje 
się w kl. C. Sędzia p. Cyll. , 
„Spotem* — „Łodzianka” 2:2(1:2) 
Debiut „„Łodzianki* wypadł dla 
niej jaknajkorzystniej. Najlepszą 
częścią drużyny jest napad, wobec 
czego „Społem* musiało dołożyć 
dużo starań, by nie zejść z boiska 


złapał piłkę Fiszer. Groźny mų- pokonanem. Sędzia p. Krachulec. 
re 
Ofiary Nd Czerwony Krzyż. 
-a f Miszczak Feliks 10000 mk, 8i 
złożone w administr. „Głosu i Miynkowski Mieczystaw 5 tysiecy 
Polskiego“ | marek 3 
i ; f Soszyński Boleslaw 10,000 mk. 
o ed woj 48 Bezimiennie 1,000 mk, 7t 
JAŚ Józef 5.00) mk. SD Monszajn Mordka 10,100 mk, 76 
Marjanna Kubiak 2,009 mk 67 DŁ IZA 


Kaucz 165,000 mk. 


63 rarjum 10.000 m 


nieprzyjęte jako hono 
k 83 


Kupujcie pożyczkę złotą. 


„GŁÓS POLSKI” 
Łódź 
6 czerwca 19238 r. 


dał tiroczysty protest przeciw tel 
reformie. Obecnie zapewniono 
nas, że będzie óna kontynuowana 
Lw szczegółach tozwijana. 

Nowy rząd zamierza naturalnie 


parcelacji wynosić powinien 400 
tys, morgów: To przyrzecz'” . p. 
Witós powtórzył, a azunelnił ie 
szeregiem różnych obietnic odno- 
szących się do procedury wyko- 


cła przywozowe daty 21446254000 
mk.. śtanowi to dwle trzecie tego. 
co Skarb państwa osiążnął z ceł 
przywozowych % iagi calósó 
r. za Kiedy wnływy z tego żródła 


GAZETA HANDLOWA 


Cedola piekiy pieniożąci w Lotit 
Łódź, d, B czerwca 1929 r. 


Dsliry St. Zjednoczatych (got) w 
plac. 56000, w żad. 567 


"GŁOS POLSKI" 
Lódź 
6 czerwca 1923 r, 


i ności personalnych były Już paro= AL PA Borkowski 3550 
royram fnansowo-gospodarczy nowego rzadu. ieee esame Boteócznie| Rynek pieniężny, | 55: iż 
«-  '|zawsże przekonywało. Że są tu x yje 45,000— 46, Gu 
O ogólnym programie nowego|go wykształcenia. Wszak nie za-|Szczupłe granice rzeczywistych s po" Firlef B0,000—50.000 
rządu już z wielu stron powiedzia | iaknaf się nawet, kiedy wypadło | ekonomii. Jeśli sle teraz do ekspe-|  Dujglejszą piekła War$taWSta Lilpop 42,000—41 500 
no, że odznacża sią przedewszyste | fit mówić o uporządkowaniu wóse|fyfientu tego znów powraca, to sd > A - : c p 52,000 — 3 e 
kiem nieszczerością, bo zawiera| podarki leśnej i przeciwdziałaniu| niewatpliwie z tyeh jedvnie nobu- Ea doza ma Nobel Foco 
różne ogólniki, | przesłaniające | eksploatacji rabunkowe. dek. by mieć pole dó fugów na kod) Dar | weta i Parowóży 8/40 
istotną treść „pakta“. żawartego| Dojlidy poszły żgoła w nlepa-|tzyść ćlementu chieńskó - piasto- Funfy angielskie 28370 Pocisk 6,5 0 
miedzy „Chjeną* a „Piastem“: |mięć! Tylko wstrety lewicy orzy<| wego. > Marka niemiecka 095,90 > 17,000 
Te Same uwagi można zastósó-|bomnialy niezgode miedzy nie-| Iny charakterystyczny szcze. Czeki Í teplaty. KMS aiiai "Tor 
wać do prożramii finansowo-gös= dawną praktyką a riową tsorią. gół zawarty jest w punkcie. fhają= Palaia #75 Rudzki 65.000 
podarczego. Jest on jakby powtó-| Lecz teoria to nie złote drzewo żyjcym pozory bardzo racionalne| Perin Soca| Starachowice 190,00 
rzeniem pomysłów poprzedniego | cła! fecż przy specvtieznem fraktówa:| pang" Ora] Sita f Światło SOPCO 
rządu i narzuca się tu odrazu py+| „Dla wyodrębnienia przedsię: |hlu mogącym dać spósóbnoś* doj fondon 245700088 oo| SSS (8890... 2050 
tanie. jaka zachodzi w tej mierze |biorstw państwowych  róz%nidó.|Dolitykł tendencyfie Pam Witos Nawy Inte BOMAN ROSA Drzewo 14000—1<5m) 
i ł tedzał z móch jełs=| Nawo Jork drobni BRAA RENAN 1, M 
tóżn:ca fniedzy ..tządem parlamen | wy filast i urzóczywistiilefila fë- zapowiedz ał z móchym prżycis a%v Jork drobna R o Żyrardów 5,600: 00406000 
łarmym* a pozaparlamenta"nym. |formy adrarńef bedzie uruciomio-| klem troske okoła rozwoju irób= Wiedea 0030] Tendencje żniśkowa Obroty mate. 
Wszak właśnie w dziedziiejny kredyt publiczny,  opatty naj 1850 przemysłu, Mafdlt i fekó- Brienęje ~ para 
Spraw spółeczn6 = ekonómicznych złotym pólskim. A zatem zamie-| dzieł. celem dodtrżymania sdmo= Włochy 2690 (nzyfowa mfowinii W ý iiia 
powinnyby sie uwydatnić znamio|rzony jest krédyt państwowy za-|dzielńóści ważńef warstwy spo- Atele, RY LUNA 
fa programu, ustalonego przeź|cżerpniety ze Srodków śpołeczeń-| feczhel i fiarodówej, rafącej po- Pank Tesrngtowy DEA TYM Zamknięcie qgletdy 
„większość narodową". Poprzed-|stwa. Plan może użyteczny, cho<|dźwienać miasta: wzmocnić w] Poni konin i 09700] BERLIN, E czerwca. (Teledr wI 
fi rząd był jakoby lewicowy f dla|claż również nie nowy, a w Pró-|NIGh tżad narodów... Rawie Pia, JAA T sn | Groan Polsk.2). Na urzedowe dieldzie 
tego utracił zaufanie „oeritro-pra-| gramie nowego rządu o tyle szwarń W zasadzie są to hasta, zasfu- Bonk przem. wów; TIA- ów | berlińskiej notowania byly nastemrace: 
wit". Naturalną kolets rzeczy bro-|kuiący, że nie dowiedzieliśmy się| guląGe ña tiznanie, Afe wiemy, lak| Park «w zarobki  teematitroo] | Warszawa tO t,07 
zram gospodarczy, będący funda:|0 warunkach tego kredvtu nic wiej się je realizuje w óreańfzastąach r ię PAN ppi Halsndja 843% 34,451 
tentem każdej polityki, mustatby|cel ponad to, cö w ógólnikach fitż | Sbofecznych poświęcnnvch fako-| 85, sw Maic zgi, Penos Aires br tyg og 
posiadać swoistą | fasto zaryso: | było zanowiedzłane. by tym zadaniom. Wiemy, czeml omor syaira Norwegia PES KAT 
waną charakterystykę. Napróżno-| Rozwój przemysłu i handlu ma lest „Rozwi | jogo ekspozytury, Michatów ZEN" Danta 11306 — 11.154 
‘byśmy jej == póza drobnymi szcze|być oparty na metodzie dwustron| Wiemy także, źe różne żywioły Cukier JAYO Szwecją fea 50— 18741 0 
gółami = szukali w przemówieslnej: na linii prywatnej Iniclatywy nowej wiekszości pozostaja w bar zenta e ON src Finlandja 177% 0=1788,50 
niu p. Witosa. Rozbrztniewatv tu oraz na walce z nadmiernym: zys-;dzo bllskóm z tami ortanizaciami| mors ć Ay | Anon? ak r3 
prawie wylacznie tylko echa płaz! kami Przytem rząd zamierza pot kontakcie. Tu wiec narznea się do- Onetawice 00 mervlea "ROS34 OBST 
ńów. przygotówańych przez ta- przeć usiłowania, celem zmoder= mniomanie, że byt to knkletervjny Haharbisech Ei 1100 rancia 410.80-= 446.50 
binet p.Sikorskiego, Tylko w drob nizowania | brzysnosob'enia doj pokłon w strone tych żywiałów. ka cyk LH GI 2 abb, 
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trulżmiei. Oświadczenie, że mier- stylówe, równie zawiłe w swoiii St, A. Kemónet Polbal 15500—16010] GDANSK, 5 czerwca —(Telegr. wi. 
nik złoty znałdzie zastósówanie|zewnętrznym kształcie, jak w anada á Katasinski == „Głosu Polsk.*) — Na dzisiejszćm ze- 
wë wsżystkich dziedzinach życia. | treśći. okaż byc 100 | braniu gletdy gdański 
; ie, s Di Pustelnik 87585000 u głeldy gdańskiej notowano: 
o tyle jest charakterystyczne, że| Próościej ćó do formy lecż rów- i yi Śpirstu JEÓTÓ0—143000| _ Warszawa 117.05—118,55 
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czelńy dyrektor Lewjafańu zakłar|że co roku obszar, podlerający|dochodów skarbowvch w kwietniu Śplest j syn 55000 PR S tiie 


Menrzydowa pielde mdańska. 


GDANSK, 5 czerwca, (Tel. wi. „Utostt 
Polskiego"), Po zamknięciu gieldy gdań- 
śktej notowania były następujące i 


także powstrzymać wzrost dro-|nawczej. Wiadomo wszelako, że| wyniosły 31.705.056.647 mk. EA i Dohif ri, 
Żyżny, a ednym ze Środków. do| w tej mierze nie ma zgody wśród > Roa „Ziedn czonych (czeki) Marka pot. 1,40 
„zaopatrzenie rynków w zboże”. nicy, należący do kłu jtt p. Duba- inych. «Monitórze Polskim" ð- w tad, 

iby. to Istotnie środek doskona=| towicza Í Strońskiego, sa przeciw |qłoszono obwieszczeńie, którego sa czaki ianea (czeki) w płac. oftowe M > ayei. 
fy. gdyby go można bvfo brać ra| nikami reformy rolnej, która tedy |mocą od d. 25 b. m. zakazany 20- a amknięcie. 


serjo... Czyli na prawdę rząd, 0- 


w praktvce napotka na dotkliwe 


stał wywóz przeż linię celną Rze- 


Fraski Szwnie, (ezek) w płac. 


(04/0, w zad. 10425, w tranz, — 


ZURYCH, 5 czerwca. (Telegram | 


party na wiekszości rolniczo -|przeszkody. czypospoólitej Polskiej fastepula- Funty and. (czeki) w plac. 282000, wlasny „Gł. Poh“) n | 
wolnohandlowej, tak dalece wy-| Dwa pozornie  drugorżędne|cych towarów: a) faszyna, trza- | żnd. 265,000, w tranż. — PRAS 017.50) 
rzecze się swoich dotychczaso-|szczegóły programu gospodarcze- |skł, szczany | chróst; b) bierwio- | Aro austr. (czeki) w płac. 07.50, Nowy-jork 554.25 
wych tendencji, że, zamiast *eall-[go zawieraja pewne inowacje.|na (okragtáki) ! żerdzie; ©) kłody Korony czeskie (czeki) w place- Londyn 258% 
zować płan wywozu zboża zaęra-| Jednym jest zapowiedź redukcj.|i kloce. niu 1700. w żad. 1720, tranz. — Aetia Z 
nicę, powiększy podaż wewnętrz-|urzedów i nadmiernej ilości pra- Marki niem. (got) w płac. 089.50] Mediolan 16.59 
mą z ukrytych i zmagazynowa-|cówników. do czego ma być usta| Zlecenia celne. Termin do załat. |»:żać, 090, trann w k i Budapeszt 0,10.25 
nych zapasów? Może rząd ten|nowfony osoby komfsarz rządo-| wiania w urzędach celnych złeceń śm wś ri a i WRC] - Bohesd 8% 
slegne nawet do nafskuteczniej-|wy. Tu domyślać stę można, że przyjętych od stron przez przedsię ? Sotj4 P t 
szego środka. do kontyngensu, bal „wiekszości narodowei* ucleteś-|blorstwa ekspedycyjne, które nie pąnieldowo. p towania aktii W tifi, An parlai EA 12 
nawet dö sekwestru? Trzeba ny-|niotej w towym rządzie. chodzi | otrzymają pozwolenia na załatwie| * Bank Warszawski Jowl Korony somo 0.0073.25 
ło i to przyrzec, Verba volant! Ma przedewszystkiem o przetasowa-|nie formalności celnych w urzę- „  Dyskontowy OO6 00) | ozozaznia ace 

ksyma dobrze znana jest p. Wito-|nie urzędników w duchu partyj-|dach celnych, przedłużony został f A Sp. 155,000 Ku Pożyczk Złofą! 
sowi. choć nie posiada klasyczne-!nych zabarwień. Próby oszżzęd- do dnia 1 września r. b. r Kup. Łódzki 50 000 MUN G 


(sia) firma przemysłowa 


Biuro Techniczno= 
Handlowe === 


„SWIT“ 


Maszyna do- pisania 


„REMINGTON“ 


(r. Ludwik Falk 


Choroby skórne i wene- 


poszukuje Łódź, ul. Zamenhofa 6, 8045 - zde 
dostarcza materjały budowlane: Cezłę zwyczajną |mało używana za 3.000.000 mk. do sprzeda im. = TRE 5—7 
wielkopolską, płyty cegłowe, cecłę sramotawą.|nią, Wiadomość : Piotrkowska 144, Bo áj 4 RA 
dachówkę wszelkiego rodzaju, sufitówkę, Bączki Traders, Ltd.* awiro 0 
drenarskie, posńdzkę dębową, drzewo budowlane. | + 5 6881 1; 
uan e e e ae a TA EA ZKZ CKN, asiakchwctopolkko cwi wu. Puna" 


do wydziału ul [I i sprzedaży, 
Oferty sub „Z. T.” kierować do admin. 


Polrzebny jest do ińteresu poważnego w ółkowie 


buchalter (ka) 


rutynowany, samodzielny, Korespóndojący w polskim i niemiec: 
kim językach i piszący na maszynie, 
pojedyńcza wyznania mojżeszowego. Zgłaszać się proszę piśmiennie' 
ż podaniem referencji oraz warunków do firmy H. Z. Pacanow- 


skiego i Syna w Piotrkowie, 


„Glosti Polskiego". |__ 


Pierwszeństwo ma osoba 


034-1 | 


"> Brylanty, 


| kupuję i yii 80 pr. ad? Proszę się przekonać. 
Konstantynowska 7, Milich, pr. ofic., I piętro. sa przędzę da wyrobu towaru. 


Kupię 20 morgów gruntu. 


2 zabudowaniami lub bez, w okolicy Łodzi, 
Oferty z ceńą pód „G. S* do adminisi R 
8042— 


garki, perły, 


„Głosu Polskiego”. 


złoto, srebro, ze-| 


menty, stare zęby 


dja- 


trykotowego. 


OKAZJA! 


JESZCZE na kilku maszynach 


trykotowych 26 Í 36 fein 
Sienkiewicza 84/86. 


| Ronfskcie 
męskie i damskie ' 


Na takowe oddam de dyspozycji wielki ruchliwy 
2 skład przy głównej ulicy w naflepszem pałożenie w 


w KRASZEWIE 


poszukiwaną jest młoda 
inteligentna osoba nA 
kitka godzin do towa- 
„rżystwa 8-mió Jetniej 
dziewceżynki, Oferty sub. 
„Kraszew* do adm. „Glo: 
SU”, 985—1 
£052—1 


wu. ad m wio 


Łóżko niklowe 


 drucianym materacent, 
szatka do książek i róże 
ne inne rzeczy do sprze= 
w dania A. Knoch ul. Sta- 


Pierwszorzędna wielka firma transportowa poszukuje WSSE KC Toruniu za ugoda prredstawicielstwa od fnkowe| ro Targowa 52 parter, 

dla oddziału w Łodzi i ę l85-15 OKAZYJNIE timy (kupiec odpowiedzialny). Adres J. P. Rowy) poprzeczna oficyna 891 
ynek 13 Toruń — Pomorze, 93 

|do sprzedania w najlepszym. stanie RES [| "APARATÓW 


spawalnych 'swejs apó 
raty, da sprzedania róż- 
nej wielkośc, jak rów= 
nież patentowane da tie 
alazku 


odpowiedniego fachowca 9 MOTORY 


jako k i e P own i = a |: H. P. Siemens Schuckert 120 volt, 940) U CZEŃ 


aż tementarnem wykształceniem potrzebny. Zyła- ranek mojego 
Reflektuje się tyłko na rutynowane siły. Zgłoszenia pod obrotów. 35 H. P. Gesellsch. für Elektr. 2e łómi I ofertami do fabryki (b Andrzejak, Piotrkow 
JPierwsśórzędnta siła” „Głosu Polskiegó* a 5 Industrie 120 volt, 960 obrotów. Do obej: wać ae 0 CAN i NAmE do auc ke Nel gG 


Pobra rzenia u Kahań Spiro i S-ka, ulica MICHAŁ KON INATKII Sp. Akce. 


POMENE 


S Miisza 55, od godz. 8-ej do 1l-ej rano.! 


i 


Wierzhawa 46 od 9—18. 001-2 


POLS RI 


Spółdz. z ogran. odpow. 


i założony w 1581 r. 


Ewangielicka 15, 


podaje do wiadomości ŚSzan. Klijenteli, że reskryptem Ministerstwa Skarbu z dnia 4 czerwca 1928 r. otrzymał 


ełne Prawa Banku Dewizoweśo 


i wznowił dokonywanie wszelkich tranzakcji dewizowych na mocy obowiązujących prepisan, 


Bilans Polskiego Akcyjnego Banku Komercyjnego 


(4 Nalfańszym 
na dzień 31-go Grudnia 1922 r. | 


flusZ6ZE M 

jadalnym 
zawierającym 
106 |. tłuszczu 


jest 


Czego czekacie? 


Wszystko wciąż dro- 
žeje! Kor OJ cie 
więc z okazji bo tylko 


50'h 


Gotowizna w Kasie . « « « « +  165,508,145.75 Kapiłał zakładowy > « « s + + 200,000,000.— 

Pozostałość w P. K. K.P. „ „, „ 61.909,75581 Wkłady u « « o a a s 1 4 a 407,787,95%,85; 
s APE OS aA 7.859.748,70 Redyskonto weksli „ » s „ „ . 119,956,815 

Pieniądze zagraniczne i dewizy „ 129,905,972.— Rachunki korespondentów „Loro* 515,141,032 17 


Papiery procentowe własne „ .  49.015,554>— = nasze u korespondentów 
Weksle zdyskontowane : » » : 788.516,551,— Nostro « » « © » 2,890,924,865.— i i | IRA 
Rachunki otwartego kredytw „ .  6,730,552.— „ Centrali z oddziałami . 591.465,866,71 s A B pie ane ara 
„ korespondentów „Loro“ 1,705,135,179.58 Przechodnie . . . . 250,849,245 27 e Wi, IA! Jątódź, Ź, kiuska SB 
nasze u korespondentów Różni za swoje inkaso . « s » 779,726,11 -86] | J w podwórza. 
gdzie są do nabycis po 06- 


mach najtańszych vorty, p 
| kam SE wełby, bostony 
na ubiory dams am yn 
oraz płółna ma bielisng, 
batysty, kretony, masiny» 


„Nostro® s « « « 1 1,156,157,678— Rożne rachunki > © « « « « » _ 19,10-,640.44) 
5 Centrali z oddziałami . 251,215,551 17 Zysk za rok 1922 > « + + + »  122,052,47552, 
Weksle do inkasa + « « « « + 479,727,59455 


Różni na nasze inkaso. + „ » .  498,929,376.07 WER | SZĄ s. [| Polej kary, obós, kał 
Nieruchomości | « + « s s + + 71,000,050,— | "ie ab sp iż Lamer > Kei Siak, Wążtzcta Miecata: Ni, B, | dry! inne towary. Ą 
Ruchomości A z M 3 = é > 4 b 55,151,737.— z nt (0 OM |OJLUSOINIA MAIA dO SDIZCe 1 
i x 7 a gagna mala do sprze- | potrzebni zdolni stolas. 
Różne rachunki . « s » e » «  5864455.— Wyszedł ? pac K Sy, dramat w 3-ch dania zaraz Wiado. [p rze na roboty meblo- 
Rachunki przechodnie „ « + » . 598,537,524.19 aktach pióra r ul. Kilińskiego 150 a. ZEDO skiego, 
e mona n ZZ -m oam e 0810 z mansi 98—1-k | kła Sto!lars . 
5,807,021,010.20 5,807,021. o I. Racenelsona l ia Gdańska 148  954-2-pz 
nm nes -m s aljjersztay "stolarskie 50) ZO mmo 
o sztuk—są do sprze- 


dania o 50 procent ta.|Doniesiania rozmaite, 


r N niej niż wszędzle. Sto-| (Za wyraz 200 mk) 
z larnia — Na iórkowskie- uszerka Pipikow2 
R-k strat i zysków za rok operacyjny 1922. „Odwrót” gz Gy, rzec ei 


sj w sa” BIO;BNZ,KI7.22 Procen obrane i prowizje . . 685,511,128 92 n lóżka ka politurowane u-| t, irkowska 
1) EB 7% mmm a: dka: 
nn NOY, D24 WA ~ ` 2 

i y da ARTEL ATERI [Esko w Rudzie P Pabjae 


0) nabycia we wszystk. księgarniach. murowymi b lac ik ami | i txiej 2 pokoje z kuch 


Procenty wypłacone 
Koszty handlowe 
Czysty zysk « 


z D EAIA T E 
685,511,158 92 GZ M 122.92] ASY okazyjnie. Sto- ią do odstąpienia z pò 
== OG 5 == i « n 
zaraz potrzebny do ma- RT (Gómy Ryn. a wodu wyjazdu. oei 
szyn przędzalniczych na | —5:k| Ruda“. 873—3-0 
siege {przez Walne Zaranie aké janariez dysidendę w wysokości 25 proc, stałe. Wiadomość u p Pp posene niani 3 mie” 
P od jednej akcji wypłacać ą kasy Centrali oraz wszystkich oddziałów ë sięcznego iec 
banku za przedstawieniem kuponu Ni 1 Gd dnia 10- go czerwca 1925 r. począwszy. I. Ch. Praszkiera, | osady praca Wiadomość: Cegielniana 
ul, Ul i Ne 47. 7986 Poszukiwane. 50 u gospodara end 


: KITEET KZ IO EA {Za wyraz 159 mk) KRZ. 
SANCALŁKI "a artotli pareset korcy aginął pies rasy „Do 
Zakopiańskie pantofle, ZIE meh! e 
n różne zo 


sprzeda tanio folwark dministrator „domu po=| ię berman* czarny. Ode 
ielizna — 


|Chropy, przez Poddę: szukuje posacy zarzą- | prowadzić za nagrodą. 
e a 016—5:k 
= T am SIL Kij stół, damskie biur” > tora na miejscu. Łaska- 4 
Karbid SZ W edzki š Ppi Lóz ko, meble dziecinne etc. | asek w Radogoszczu|we oferty Składać pro- Prio 2, „posiadacz od w” 
ido sprzedania.  Piotr-|» 49X136 w pobliżu przy-|szę w admin, niniejszego | Wie PO maz meann 


dzającego i administra- Zawadzka 9, m. 12. Nie» 
o wydajności około 300 litrów gazu z kilogramu kowska 275, m. 10. stanku tramwajowego, pisma pod „Administra- 


eca mam maien  ee amri tu zosie ladiewnic=|tor* 028—5- 
„ELIBOR*, gółka Ake, Handl.-Przemysłowa DO sprzedania a wpada Watel aea ara oaza | e baln 


kiej sprzedam Wiado- tady Gai 
lek obezna- 
mość: 6-go Sierpnia 22 A Za i 500 mk.) 
: W 2 ny w branży szmat] (Ža wyraz “mi mis 
p wagonów wapna la- Ro er RE £84—-2-k  odpadkowyci n] st zaraz do sprzeda” 


Ł. J.. BORKOWSKI sowane raS a e 
go dwuletniego. | z Ag A J 
RZ sprzedam sprzedawca na nku J nia22 morgowe gospo: 
szos Kilińskiego 79, _ 90—5) jnowy, marki „Brenna: | bardzo tanio byle za. (łódzkim poszukuje -zaję- darstwo z r raea 
Lf Sklep: Skład: łyk ber“ do sprzedania. zaz, Radwańska 17, m.5-|cia; może być w innej martwym i żywym, Z zā= 
ul. s bogogg 48 nl. PEB? 60 Lokomobila parowa iPiotrkowska DN  86,' 570—4-k |branży. Oferty do Głosu siewem i okopowizną, na, 
. tel. 175. „ [20 konna na kolach „doj Jy panagara: sjt otorató POPE dno sub „Energja*, 35—1-pp,9 morgach ogród owoco" 
| (sprzedania. Obejrzeć w, na || HP. używane, leżące janna z 6-kl. wykształ- | %3: panan malin, p 
; <i | Zgierzu Poludniowa X 9 kupie. Cenę, jakiej Hae IP ceniem poszukuje po- ' dzawka zary Saga o. 
e Fi wał Yisady praktykantki biu- 10 6000 dzikich drzewa 


i w jakim stanie prze-|! budynki w dobrym stanie; 


słać: Ładówski, Łódź, ; rowej, Wynagrodzenie ziemia W kuiturze (klis 


w składzie żelaza A Si 
Jnłoszenią drotn: 
bra wy ;| noszenia il Lipowa 35. o zaj. | obojętne, Łaskawe oter- 
y S eume | ity do Adm. „Gtosu* pod matyczna miejscowość, 


SEERRERREGSOGSOWEGOCZE |., 
? 4 wiorsty od Łodzi, Wis 


F $ ś 2] Młody nteię, ZŁOWIĆ ianino za 4.000.000 mk. | „D. ps 945—2-PP i iomość: Łódź — Baluty, 
a Na świeżem powietrzu! 


znać t j sprzedam, byle zaraz.í TA i 
LAE aap petem te ea Nauka i wychow anie. Andrzeja 46, m, 10, od anna z dobremi świa- ul, Zawiszy Ne 24, Śt. Ler 
(Za wyraz 200 mk.) 
Zawiadamiam Sz. Klijentelę moją, iż w parku 
Sienkiewicza, w urządzonej przezemnie 


godz. 19—21. _59—5-k dectwami poszukje po- nartowicz, w godz. OČ 
R a ` 
ECZaTNI-LUKIEMI Ę 


„matrymonialnym. Rzecz sad 
SEASCA zyj ct CI , jako pielęgniarka, 8. 10 Pośred* 
,trakfuje poważnie. Za Jedynka nauczy- ower męski oraz dam - | OPSROWA WC mi. Fran*| A SĘ sykidęzone: 
dyskrecję ręczy słowem|| cielka spiewu, powró. |I ski sprzedam. Ul. 6-go ciszkańska Ne 29, p. V _360—2 
honoru askawe oterty cila z Rosji, udziela lek-|Sierpnia 41, m. 11. | Walenkowska. 
„do „Głosu* sub „Pulpa”| cj; (gruntowna RO = 050—1-k 
losu lica Gdańska SK EG 3 | 
Mi i NGT, a 5, I piętro front, a owe er  põtwy scigowy O Laqobione dokomenty; 
2 Bidejówe: wą 0d mi nów. Próba gł EE r Cegleiniana Ad. | 35- 1-k (Za wyraz 250 mk.) | (Za wyraz 130 mk.) 
amt'nów. Próba głosu w śro-| . r 

t daz| otrzebny chłopiec na|yjzich Oskar zgubił do» 

w centrum miasta, nada- dę, sobotę i niedzielę od povery nowe i używane P Rosyki do śtoleśni: p ry SB A WYŻ 


b] jące się i na biuro za '5 do 6. 931—1-n 
mienię na rę pokojowe MATE" M „Sprzedaję. 28. Siek /Gdańska 143. 9>5—4-pz | Łodzi. 971-353 z 


>] z wygodanti również w kupno i sprzedaż, 


centrum. Oferty sub „Do- 


pe z 


AAC, 


= | potrzebna  pierwszorzęd- tzela Piotr "zdub. kare 
na krawcowa do do- fl tę zwolnienia Tocze 


wydawane są codziennie śniadania, obiady i Kolacje, 


ra « RM r ower damski DPR m 
Ej przygotowywane sposobem gospodarskim, ze świeżych kę Rada: Gierować (Za wyraz 250 mi.) [fl stanie sprzedam, Po- he km e 2 Al. 1 Ma= | j900, 353—5-4 
bP] z pierwszej ręki (ze wsi)—produktów. Codziennie świeże 013-3 3 IA sprzedania garderoba |morska 80, m. 27, 52-2 k, lja 19, m. 19:  22—1-pz| 0 walska Marjanna zgue 
P>] ciastka, napoje chłodzące, kawa, czekolada i t. p. p w e 5-ch drzwiach z lu-| >= tma nowa JNOtrzebiia zdolna mani- ii biła dowód osobisty, 
lz) Wieczorem od godz. 4 i pół do dz. 12 strem, jesióna. Piotrkow |ęprzedam dom z ogro- curzystka do zakladu|wyd, w gm. Lubola, 

2 HONCERT g p godz. w nocy -= 200. 000 ska 284, m. 51, oficyna.'B dem 74 na 55 metr. dryzjerskiego. Piofrkow=| 021—5-2 
r») A x, w dnie zaś świąteczne równieź 017—2-kjprzy ul. Majzlera 4 Liska 94 20 —1-pzj - a T 
re] V Poe .oDzaSwej.Y aan z. nagrody otrzyma soba, j° qo sprzedania młode p CIE Rh z prakty- Pok Aiekin 
r Od godz. 9 wiecz. wejście tylko od ulicy Kilińskiego. a przyniesie zgu sa wilczki czystej rasy- — p Í ką w branży obuwianej| wyd, w Łodzi, 951—3-2 
FB] M o. ga Zielona 48 m. a dk stołowy, sypialka biala potrzebna od zaraz. wła- oia Birnbaum zgubile 

; 5 i 7 = ó jo | dająca językami: polskim | ]0%)a 
E 919—35 Tadeusz Szaniawski. zyka Wz hamaki, sienniki, War- WE kc: Gale, Bai l niemieckim, Ste:zner l metrykę gaz. 

sztacki, Piotrkówska|kowska 26144, H piętro,|! Weber, Piotrkowska] wyd. w gminie GOSEA 


berg, Pańska 15. 18—1 


BE | nr. 25. 674-30 k Hfront. 026—8-K]N* 141. v17—,-pz 


ZOZ EEEE S 


JSEZKAROPEMEROWNAEESEARAZAE 


W drukarni „Głosu Polskiego“, Piotrkowska 86. l F Redaktor i wydawca Marceli Xacns. 


DIONIZY RANSONS. 
Przędza życia. 


W północnych Włoszech leży 


stworzyłeś, Boże! Jedni mają za gę ci jedno tylko powiedzieć, dziec 
dużo, a drudzy nic; ci zaś, którzy ko drogie: ten smutny kaleka, któ 
dużo posiadają, nie pomyślą na-|ry wyszedł z twojej głowy Ita 
wet o tem, by podzielić się z ubo-| brzydka plama na Przędzy Życia, 


! Jakiż ten Świat jest podły! Źle go] Wróżka odpowiedziała: — Mo-| M. S. 


Neptuś. 


Nasłuchamy się | naczytamy 


‘gimi. O, ja byłabym to lepiej zro-! to jedno i to samo. Więcej nie po- |niemało o zadziwiającej zmyślno- 


biła. 


wiem, musisz sama starać się to,ści | nadzwyczajnem przywiąza- 


Na skraju tego miasteczka. W śjąła, że pobiegnie na cmentarz, 
skromnej chatce,micszkała ze Star a tam się przynajmnieł wypłacze 


szą siostrą bedna, dwunastoletnia į zwierzy ze swoich utrapień dro- 


zrozumieć i wyciągnąć naukę ua 
całe życię. 

Odeszła Anielka i znów znala- 
zła się na kamieniu. Musiało bvć 


sierota. imieniem Angelika; czyli 
Anięla. 


Ojciec obu sierot dawno już u- 
marł. a teraz przed pół rckiem 
zmarła również matka, zostawia- 
jąc obie córki w nędzy 1 osamot- 
nieniu. | 


Starsza, osiemnastoletnia dziew 
czyna prasowała elegancka bletz 
nę dla sąsiednich dworów, potrafi 
ła więc skromnie i z wieloma bra-! 
kami jako tako wyżywić siostrzy- 
czkę i siebie. 


Nigdy chyba dziecko nie zast- 
giwało na piękne imię swoje w 
tym stopniu. co mała Aniela. byta 
to bowiem wyjątkowa, prawdzi- 
wie anielska istota, o usposobie- 
niu wesołem i sercu niezmiern e 
czułem. Kochali ją też wszyscy. a- 
le głównie nędzarze, jak ona sa- 
ma, przeto nie prócz tej miłości 
wzamian dawać jej nie mogli. 


Nadszedł ranek dnia więilijnego: 
zimno było i śnieg pokrywał ull- 
ce. Angelika, prowadząc za rękę 
małą sierotkę, nieopodal mieszka- 
Jaca. wiotka. sześcioletnią Lolite, 
biegła przez ulice do kościoła, by 
pomodlić się nad ukochanym świę 
tym żłobk.em. 


Obie lekko ubrane trzęsły się z 
złimria. Anielka miała na cienkiej 
sukience lecjntką chusteczkę weł- 
nianą, ale widząc. że mała Lolita 
drży i zębami szczęka. zdjęła ją 
nrędko z siebie I włożyła na mniej 
sze dziecko. Nie wiele to pomogło. 
ale zrobiła wszystko, na co ją by- 
ło stać, Biegły faknajprędzef i wpa 
dty nareszcie do kościoła. Tam mo 
śliły się obie żarliwie i wyszły do 
piero, gdv kościół był już całkiem 
wyludniały. 

U progu świątyni stał z koszy- 
kiem mały kaleka Dżuzeppe, cho- 
dzący o kuli. Narobił cały koszyk 
prześlicznych cacek na choinkę I 
przyniósł na sprzedaż. Lecz zm- 
no było, każdy słę śpieszył, a te- 
raz rozeszli się już wszyscy, ko- 
szyk tymczasem był ciągle pelny. 
Nic nte udało się chłoneu sprze- 
dać, więc miał oczy pełne łez; tak 
bardzo przecież liczył na ten za- 
tobek, aby wyprawić jaktekol- 
wiek święta sobie i starej matecz- 
cę, Cóż teraz pocznie nieszczęś- 
liwy? 

Podbiegła do niego Antelcła, u- 
calowała i pocteszała, jak umiała, 
Troje biedaków ruszyło razem 
kn domom swo.m. 

Właśnie we wspaniałej landa- 
rze przejeżdżały obok nich dzieci 
z sąsiedniego pałacu. Otulone w 
bogate futra, z minami wesołemi 
siedzące w zakrytej karecie, mi- 
łaty mizeraków i patrzały na nich 
przez oknó; klwnęły nawet ku 
nim rączętami, bo znały Ich do- 
brze z widzenia. ale powóz się nie 
zatrzymał i pojechały dalej. 

- Amlelela westchnęła z głębi dn- 
szy I pomyślała: 

— Jacy oni bogaci, jakie mają 
ciepłe szuby! Że też żadne z nich 
nie pomyśli o tem, że Lolita tak 
strasznie marznie i nie podaruje | 
jei choćby starego. znoszonezo 
palta na zimę. Oni tacy bogaci, na. 
pewno urządzają sobie wspaniałą, 
choinke, a widzieli dobrze, że bied 
ny Dżnzenpe ma całv koszyk ne-] 
ton. niesprzedanych, ślicznych cz= 
cek; mogliby co kupić od niego I 
uszczęśliwić kaleke, 

Nie nrzyszło jej wcale do słowy 
źe i jej zimno, że i one oble z stos 
stra bedą musiały zadowolnić się 
na świeta zwykła zuna z kukury- 
dzy. zamiast w.ellifnef wieczerzy, 
lecz taka już była fej natura. 

Powtóciwszy do domu, zastała 
tzbe pusta, gdvż słostra poszła od- 
nieść robotę do dworu i jeszcze 
nie powróciła, Tak strasznie smut 
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późno. więc pobiegła z powrotem 


giej mateczce. 


do domu. 

Cmentarz w Foligno leży naj Czekała już na nią zanłepokojo- 
wysokiej górze. Bległa SzyDKO|ną siostra, ale gdy jej Anielcia o- 
mała Anielka i bardzo się zasana- powiedziała o nowej dróżce ło 
ła. Siadła na chwilkę na wielkim |tem, co na niej widział, pobiegła 
kamieniu nad drogą, by wvtchnać: | zaraz i ona. by odnaleźć to miej- 
ale zaraz się zerwała i biegła da-|sce, Powróciła zła, mówiąc, że 
lej. żadnej nowej drogi niema, a po- 

Ale cóż to znaczy? Była tu zaw| prostu Anietcla zasnęła na kamie- 
sze jedna tylko droga. a teraz w|niu i miała taki głupi sen. Sama 
bok skręca druga. waska Ścieży-| dzieweczka nie wiedziała, co ma 
na. Gdzież ona prowadzić może? |o tem myśleć. A 

Zdjeta clekawościa, puściła się Przed wieczorem wyszła znów 


nieznaną drożyną. Po chwili do- 
strzegła wielkie ognisko, a przy 
niem słedziała złotowłosa dziewi- 


sierota na ulicę i kogóż spotyka? 
Małą Lolitę, ale jakżeż zmienioną! 
Wystrojona, szcześliwa, ma na sa 
bia długą ciepłą szubę, może tro- 


ca i tkala. che znoszoną, ale wyglada v niej 

Anielka trochę się przestraszy” | jeszcze. jak prawdziwa ksleźnicz- 
ła zatrzymała, ale cudzozłemka,|ka; a jaka ciepła, laka miła. na 
piękna, jak anioł prawdziwv, na-|główce zaś watowany kapturek. 
trzała za nią z uśmiechem i jako-| Zobaczywszy Anielke. zawoła- 
by zapraszała do siebie. Nabrała|łą: — Przyjechała panienka z pa- 
więc dzieweczka otuchy, zbliżyła | tacu, przywiozła to wszystko i 
się | ukłoniła uprzeimie. Niezna- jeszcze dużo, dużo pięknego cia- 


Inin psa do swego pana, dopóki 


jednak sami czegoś podobnego nie 
doświadczymy z niedowierzaniem 
opowiadania te przyjmujemy. 

I ze mną to samo było: ilekroć 
mi z zachwytem o tych psich za» 
letach opowiadano, w duchu za- 
wsze kończyłam: „wszystko to 
być może, ale fa to wszystko mię- 
dzy bajki włożę*. 

Zdarzyło się jednak coś, co mnie 
całkowicie z niedowiarstwa tego 
uleczvło. 

Miałam wtedy lat osiem | by- 
łam wielką przyjaciółką zwierząt. 
Pewnego dnia zwierzyłam się 
bratu, że marzę o posładaniu pie- 
ska. Jakoż szczęśliwie się składa- 
ło: suczka kolegi przed kilku dnia- 
mi miała szczenięta, więc mi jedno 
z nich podarowano. 

Radość bez granic. Jakąż wy- 
szukaną troskHwością i pieczą ota- 
czaliśmy oboje z bratem naszego 
Neptusia, który już pa kilkudnio- 
wym u nas pobycie zaczął nam 
miłość i przywiązanie swe oka- 
zywać. 

I byłoby stę nam  łaknajleplej 
działo na tym padole, zdvby nie 


joma zaś przemówiła: 


— Czekałam właśnie na ciebie, | ciebie. 


bo dla ciebie pracuję na tych kros 
nach. 

— Dla mnie? — zawołała zdu- 
miona Anielka. — Cóż to iest? Ja- 
kieś powikłane nitki bez sensu, to 
wcale nie ładne. 


drobna na nozór okoliczność: Nep- 
tuś nasz miał w domu wroga, a by- 

Dziewczynka  wzdragała slęļjła nim nasza kucharka. Janowa. 
przed przyjęciem takiego rrezen-|która psiaka od pierwszej chwili 
tu, ale odmówić nie mog'a I była|znienawidziła. | stało sie że pe- 
tak niezmiernie uradowana. że Lo-|wnezo pięknego dnia, powróciw= 
lita łuż marznąć nie będzie. szy ze szkoły, Neptusia fuż w do- 

Przechodziła teraz koło chatki mu nie zastaliśmy. Podejrzenie 
kaleki Dżuzeppe; widziała przez,nasze odrazu padło na Janowa, 


sta. Masz, Anielciu, połowę dla 


— Bo widzisz tylko lewą stro- j okno, jak szykuje soble choinkę, alale ta się długo wynierała, dopie= 


nę, dziecko moje. Teraz spójrz! — 
Mówiąc te słowa, złotowłosa 
prządka odwróciła krosna, a dzie- 
weczka zobaczyła przepiękną tka 
ninę, o najcudniejszych barwach. 


— To jest twoja tkań życiowa, 
przędę ją dla clebie, a nitek sama 
mi dostarczasz. 

— Ja? Nic o tem nie wiem. Ale 
powiedz mi, proszę, dlaczego ra 
tej cudnej. młeniącej się barwami 
tęczy przędzy, w samym środku, 
taka brzydka, brumatna plama? 

— Jam temu nle winna I sama 
się tem martwię, ale ty dostarczy» 
łaś mi takiego wadliwego mater- 
jału, więc zrobiła sie 5rzydka pla- 
ma na pięknej tkaninie. Jeśli 
chcesz, dam ci lusterko magiczne, 
bedziesz mogła przejrzeć się w 
niem i zobaczysz w jaki sposób, 
nie wiedząc o tem wcale, pracu- 
jesz nad owemi nitkami. 

Anielcia wzięła lusterko { zoba- 
czyła w niem siebie, ale jakżeż 
niepodobna do codziennej Angeli- 
ki, prawie tak śliczną, iak owa cu- 
dzoziemka, ze skrzydłami nawet 
u rarnion, Ale co dziwnłejsza, z 
głowy jej wyskakiwały śliczne, 
żywe istotki, które latały wokoło, 
śmiały się ł bawiły; zaraz prze- 
zwała le elfikami. 

Nagle, dwoje, wziąwszy się za 
rączki, pomknęło w dal, a ona 
mogła w lustrze śledzić za niemi. 
Elfiki pobiegły do pałacu I weszły 
do salki, gdzie bawiły się chłop- 
czyk i dziewczynka. 

Każdy przyłenął zaraz do uszka 
jednego z dzieci. Pierwszy elfik 
powtarzał bez przerwy do ucha 
dziewczynki słowa: — Mała Lo- 
lita marznie, marznie. marzitie. 

Drugi zaś szeptał uporczywie 
chłopczykowi: — Dżuzepnpe bied- 
ny. nie sprzedał cacek, nic nie 
sprzedał, nie, nic, nie. 

Anielka aż chciała kłasnąć w 
dłonie z radości, lecz nłę uczyni- 
łą tego, nie chcąc upuścić lusterka 
i tylko wołała: — Ach, jakie one 
madre, jak wiedza, co mają mó- 
wić! 

Teraz łednak zobaczyła, że 
głowy jej wyszedł jeszcze ieden 
elfik. ale taki brzydki I garbaty; 
slad? na jej ramieniu 1 płakał ża- 
łośnie. wlec przykro jej się zrobi- 
ło I odłożyła lustegko, 

Pytała sie cudzoziemka, co wis 
działa, a Anielka opowiadała I py» 


matka gotuje wieczerze. Dojrzałiro w końcu do muru przyparta, 
ją też chłonczyna, wyskoczył nalwyznała, że oddała Neptusta na 
ulicę I zawołał: — Chodź prędzei, wychowanie do pewnej znajomej 
Anielciu, panicz z pałacu kupił kobicty. 

wszystkie moje zabawki į zapła-| Kilka lat od tei pory upłyneło: 
čit w dwójnasób, a przywiózł też byłam już wówczas uczenicą trze- 
jeszcze ciasta I fabłuszęk. Chodź, ciej klasy. Pewnego dnia wraca- 
,dziś z slostrą na wigilię. będzie u- łam z koleżankami ze szkoły, aż 


lczta wspanłała | starczy dla wszy 
i stkich. 

Wledzłiała dobrze Antelcia, że to 
jej elfiki wszystko zrobiły. Była 
dużo więcej zadowolona i szczęś- 
liwa, jak gdyby ją samą najhojniej 
obdarowano. 


Teraz fuż nie wątpiła, że wszyst 
ko, co ją spotkało, nie było snem, 
a prawdą zupełną t musi zrozu- 
mieć, co to znaczyć miało. Długo 
nad tem rozmyślała, cż nareszcie 
pojęła. 

Cudzoziemka była aniołem. któ 
ry na rozkaz Boży tka Przędzę 
Życia człowieka, z nicł, dostar- 
czonych przez każdego. Temi nić- 
mi są myśli I czyny nasze, a| rzyd 
kle tworzą plamy trudne do zma- 
zania, pozostałące na tkaninie, 

Każda zaś myśl nasza, niezaleź- 
nie od tworzenia owych nici I bu- 
dowania losu własnego, rodzi isto 
ty żywe, którę biegną 1 działają, 
gdzie ich myśl i intencja nasza po- 
syta. 

Brzydka myśl rodzi istotę brzyd 
ką, która rozpaczą | płacze nad 
szpetnością własną. 

To zrozumienie napełnito tej du- 
szyczkę nieznaną dotąd błogością. 
więc z rozczuleniem wvkrzyknę= 
ła: — O, Boże, jakeś cudnie i mą- 
drze śwłat ten stworzył, Naíbied- 
niejszy może przez same myśli 
swoje więcej zdziałać dobrego, a- 
niżeli największy bogacz, bo myśl 
wszędzie sięga 
czynna. 


Nagle przypomniała sobie, jak łe; stare 


rano jeszcze błuźniła przeciw Oj- 
cu najdroższemu | wyrzckała na 
niesprawiedliwość Jego. 

Jakżeż głupią i brzydką bvła 
myśl podobna! Zrobiło sie nagle 
Anielce jasno w głowie, teraz fuż 
wiedziała, czem była plama na 
nrzędzy iej życia, zrozumiała, kim 
bv? garbaty elfk, który tak pła- 
kał i rozpaczał. 

Nauczyła się żądanej lekcji, Do- 
wodem tego, że skorzystała z tel 
nauki fest, że stała "le radfkcią 
dumą i błogosławieństwem r.- 


no I gorzko było jej na duszy,więc|tała, eo to był za jeden garbus i| dzinnego miasteczka. 


zawołała z głębokim żalem: — 


dlaczego tak rozpaczał. 


— KONIEC — 


itu nagle jakiś pies rzuca się na 
mnie | z oznakami najżywszęj ra- 
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Zgadnijcie! 

I. Łamigtówka. 

(Ułożył 1. B. z Włocławka). 

Z następujących sylab ułożyć 
należy ogiem wyrazów, których 
pierwsze litery czytane z góry na 
dół dają miejsce wielkiego zwycie- 
stwa polskiego. 

a — ski — nos — u — dy — 
hol — dą — ez — do — kie — no 
— wła — al — lon — brow — gni 
— ta — sław — ko — dyn. 
Znaczenie wyrazów: 

. Miasto w Polsce. 

Przyrząd do gry. 
Część nogi. 
Część ciała. 
Imię męskie. 
. Trucizna. 

7. Jedno z mnatwłększych 
młast świata. 

Sławny wódz polski, 

IL. Łamiełówka kratowa, 

Z następujących liter: 

.A,F. K M, M, U. U, S 
ułożyć trzy wyrazy, które czytane 
płonowo t poziomo brzmia tedna- 
kowo. 

Znaczenie wyrazów: 
Rvba. 

2. Miasto w Rosji. 

3. Roślina ogrodowa. 

II. Logogryf cyfrowy. 

(Ułożył A. T. z Warszawy). 

Utworzyć 16 wyrazów, których 
środkowe litery czytane od góry 
do dołu dadzą imię 1 nazwisko 
wielkiego poety polskiego. 


DABWNE 


20, 
4, 8, 2, 
17, 21, 8, 18, 15, 

8, 15, 14, 6, 7, 10, 7, 
8, 15, 11, 1, 7, 
14, 17, 7, 

23, 

14, 2, 14, 

6.7 18.% 7 
2 i 15, T, 16, %, 7, 
, , 7 % 
1$, 21, 5, 

1 * 
4, 5, 7 
5, 14, 2, 26, 27, 
18, 5, 2, 21, 6, 14, 5, 


| dości liże mnie po rękach. Odtrą- | Znaczenie wyrazów: 


¡citam szorstko natręta, który mł- 
|mo to odprowadzit mnie aż do 
drzwi domu. Nazajutrz pies ocze- 
kiwał mnie przed pensją I znów 
ta sama scena i tak się przez kilka 
dni z rzędu powtarzało. Chcąc te- 
mu kres położyć, postanowiłam 
przez kilka dni do szkoły nie przy- 
chodzić. ” 

Opowiadano mi» że pies co dnia 
długo przed bramą wyczekiwał, 
aż wreszcię któregoś dnia nie 
przyszedł. 

Nie głowiłam się zbytnio nad 
rozwiązaniem tej zagadki, dopiero 
okoliczność pewna na ślad mnie 
naprowadziła. 

Pewnej niedzieli przyszła do 
nas w odwiedziny dawna nasza 
kucharka Janowa, która obecnie 
wTaz z swą „znajomą“ owocem 
handlowała. „Zuajoma* lej, to by- 
ła właśnie owa kobieta, która Nep- 
tusia na wychowanie swego czasu 
przyjęła (teraz się dopiero tego 
dowiedziałam). 

Janowa nadziwić się nie mogła 
iak to jei panienka wyrosła | wspo- 
minając różne radosne to komiczne 
to smutne epizody z mego dzie- 
ciństwa, nagle zapytała: «No, a 
o Neptusiu panienka całkiem za- 
pomnłała ?* O jej co też to panien- 
ka za nim wypłakała!* 

„Ach prawda, Neptuś! czy żyje 


i wszędzie jest|;eszcze?* 


„I co by nte miał żyć: Żyje, ŻY” 
fuż coprawda z niego 
psisko a szpetne a kudłate. Chy- 
baby go panienka po tej blałej ta- 
cie między śliplami poznała, bo 
tak to już całkiem na Neptusta, co 
go panienka w czerwone wsią- 
żeczki strolła. nienodobny*. 

„Kudłaty ples z białą lata mle- 
dzy ślipiami*. Nagle myśl błysła 
w mej głowie. Toż to pies, który 
mmle niedawno prześladował tak 
właśnie wyglądał. Tak. żadnej wąt 
plfwości nie ulegało, że mój pies 
prześladowca I wielbiciel. to nasz 
Nentuś, który mnie po kilku latach 
natychmiast poznał i z oznakami 
takiej radości witał. 


1. Spółgłoska. 
2. Zwierzę. 
3. Rzeka w Afryce. 
4. Oznaczenie klasyfikacji w hi 
storji naturalnej. 
5. Zbiór ludzi. 
6. Zaimek. 
7. Spółgłoska. 
8. Organ zmysłu. 
9. Znaczek pocztowy. 
. Naczynie stołowe. 
. Narzędzie kuchenne 
. Zwierzę dzikie. 
. Spółgłoska. 
„ Owad. 
. Ptak. 
. Mieszkaniec północy. 


W. Łamigłówka matematyczna, 


Cyfry od 1 do 9 ułożyć w ten 
sposób, aby w kwadracie poniż- 
szym suma we wszystkich kie- 
runkach wynosiła 15. Dwa razy 
powtarzać jednakowej cyfry nie 
wolno, 


Ww 

Rozwiazanie powyższych zaca. 
dek przesłać należy nalpóźniel da 
dnia 16 b. m, do redakcji „Glosn. 
Polskiego“ w Łodzi z wyraźnem 
zazńaczeniem „Rozwiązanie zas 
gadek", 


Rozwiązanie zagadek. 


z dodatku „Dia naszej dziatwy” 
z dnia 23 mala. 

I. Jan Sobieski. II. a) Snop — 
pons; b) Kara — arak. III. Paro- 
wóz — borowik. 

Nagrody za trafne rozwiązanie, 
w wyznaczonym terminie przy» 
słane, udzielono zapomocą  loso- 
wania. Otrzymują ie: 

1. Bronuś Kryński — książkę. 

2. Klasa Illa szkoły powszechne 
nr. 139 — grę towarzyska. 


